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RURYER LITEWSKI
w W ilnie w Piątek dnia 23 Listopada v. s. 1 8 2 8  Roku.

W  l A D O M O S C I  K b A J O W F . .

—  TV i  l n  o. —
W  prze sz ły  w torek ,  d. 20 t. m.,  w  mieśc ie  

] iiaszetn z uroczystością « i e lką obchodzona  by ła  ro-  
I c z n i c a  W st ąp i en ia  na Tron  W s z e c h  R o ss yy  N a y -  
JAŚNIEYSZEGO CeSARZA JEGOMOŚCI NlK OEA.TA lgO .Zra- 
na w e  w sz y s tk ic h  kościo łach od p r a w i ły  się d z i ę k 
czynne  m o d ły  i śp ie w a n e  by ło u r o c z y s t e  T e  D eum  

\ t a u d a m u s .  Ś w i ą t y n i e  Pańsk ie  n ape łn ia ł  lud m no 
gi,  sKładając u a y ż y w sz e  dzięki  W s z e c h m o c n e m u  

j W ł a d c y  Ś wi ata  , za p ow ie rz en ie  losów P a ń s t w a ,  
J a  w  n i e m  m il io n ó w  l u d ó w ,  B e r ł u  N ay jaŚ iN ie y -  
| | s ? .e g o  C e s a r z a  J e g o m o ś c i ,  z o y c o w s k ą  t r o s k l i w o 

ś c i ą  op iek ująceg o  się losem S w o i c h  poddanych  , 
!a razem wznosząc  gorące  mo dły  o dni naydłuźsze  
i dla J e g o  C k s a k s k i e y  M oś c i  i  ca łe go  N ay 'JA Ś n iey -  
s z e g o  B o m u  C e s a r s k i e g o  , i s zczęśl iwe  panowanie  

I 'V nay poź uie ysz e  i nieustające p o k o l e n i a .  W i e c z o -  
I rem miasto ca le  b y ło  oświecone .  •

K r o ł E W S T W O  ł ł 0 L S KI E .
TV arszaw a dnia  26 listopada.

(* Gaiety Waraiawakiey.)
D ni a  2?go t. m. w  K a p l i c y  Z a m k o w e y  

j o d b y ł o s i ę  ża łobne  Naboż eńs two  .ta d u s z ę  w B o g u  
| sp oc zy  w ają ce y  N ay ja śn ie y sz ey  Cesai iz- iwby M a r y i .  

Dnia 25 t. in. w K a p l i c y  Zamku K r ó l e w 
sk iego ,  w  obec l i cznego  zgromadzenia do- toy nyc h  

josób,  o d b y ło  się p ow t ór n e  żałobne nabożeńs two za 
jduszę sp oc zy wa ją cey  w Bogu  C e s a r z o w e y  M a r y i .

D o  n ie o sz ac ow a n yc h  zb iorów Ś wi ą ty n i  Sybilli 
w P uław ach  p r z y b y ł  św ie żo  skarb n o w y  , arcy  
rzadki ,  i,  i le  w i e m y ,  p r zy n a y m ni e y  w  P o l s ce  je
d y n y .  Jes t  to p r z y w i l e y  W ła d y s ła w a  111 , W a r 
n eń czyka , Kró la  Po l sk iego  i W ę g i e r s k i e g o ,  dany  
M icha łow i D yhaczow i z TTiganowic. W  p r z y w i 
leju tyra , wynagradzając zas ługi  i doznaną w ier -  
ność l l y b a c z a , Kr ó l  zapisuje mu dw ie śc ie  g r z y 
b i e ń ,  na w s i  Siedlcach (Schedlevz) , w P o w i e c i e  

j |  K r a k o w s k im  po łoż on ey ,o dd aj ąc  mu ją w dzierżawę .
D w i e  oko l icznośc i  nadają temu p rz y w i l e j o w i  

nader w ie lk ą  cenę:
1. D at o w a n y  jest z obozu nad D unajem  yv 

m ie y sc u  Orszowa  ( Orsnhwa) zw sn em  (między S y 
lis try ą  a B ra iło w em ) (*) ,  dnia 22 wrześn ia  i 444

(*) T en  a r ty k u ł  mówi: ze  Orszowa , w którey  
K ró l w y d a ł p rzyw iley , leży  m iędzy  Bra i ło -  
w e m  i  Sy l i s tryą .  Z d a n ie  to je s t z dwóch 
względów m ylne. R a z , ze m iędzy  Sy l i s tryą  
i  B r a i ł o w e m  nie m a  O razowy ; a ,  pow tóre  , 
g d y b y  i. b y ła  ja k a  wioseczka tego nazw iska t 
n a m  n ieznana , to pew no  VV łady s ław pod nią 
n ie  rozb ija ł obozu, gdy  i  wcale n ie b y ł  iv te y  o- 
kolicy. C iągną ł z w oyskiernprosto od  N ik o -  
pola  ku te ra żn iey szy m  D ardanellorn ; lecz, 
po w zięciu sz tu rm em  Szurali ,  dow iedziaw szy  
się} ze  G recy dozwolili M i u r a d o w i  p rzeyśó  
B o sfo r  pod  sa m ym  Kon st a nt yn o p ol em ,  u d a ł  
się wbok ku  W a r n i e .

Orszowa,  o k tó rey  m ów i p r z y w ile y , le iy  
1 v W ęg rzech , p o w y ze y  W i d d y n u ,  %v p raw o  
od Serbskiego zam ku  G o łu m b a c z  , sław nego  
bohaterskim  zgonem  Czarnego  Zawiszy .

roku,  a zatem na 48 dni przed zgonem W ła d y s ła w a .  I
2. Przywiley  ten jest z podpisem własnorę- l  

cznym Króla : TV, B e x  m a n u  p p .  (T V ła d ysła w \ 
Król ,  ręką  własną). Jes t to więc jedyny pomniki  
pisania TT ła d y  sław  a  TT a rn eń czyka  i naydawniey- 1 
szy przywiley  z podpisem Królewskim.  (DotądI 
nie znAno dawnieyszych podpisów nad K a z im ie rza J 
Jag iellończyka , młodszego bra ta  T T ła d y  sław a).

Pieczęć dobrze dochowana , na niey or ły  i I 
pogonie, i napis po łacinie: T T ła d ysła w , z Bożeyf 
Łaski,  K r ó l  Polski.

F  H  A N c  Y  a : ,
P a ry Ł  dn ia  11 listopada.

(* Gazety W arazaw ikiey).
K ró l  Jmo dał  krzyż legii honorowey poru- l  

cznikowi C odringtonowi, synowi admirała,  za od
znaczenie się w bi twie  nawaryńskiey,

Z T alonu  piszą pod dniem 1 b.  m: „ K o r - |
weta nasza pokazała się przed niejakim czasem! 
blisko o dwie mile od tuteyszego portu;  lecz dial 
mocnego wiat ru  i wezbrania morza oddaliła się, i |  
odtąd nic o niey nie wiemy.  W y y ś c ie  okrę tu  T ri- \  
d en t pod żagle, zostało nagle wstrzymanem prze?.t 
odrbrany przeciwny rozkaz. Na tym okręcie znay- 1 
duje się 1,200,000 f ranków pieniędzy. O k rę t y , !  
które tu zprzed A lg ie ru  za winę ły ,  przywiozły! 
wiadomość, iż flotta nasza zabrała ki lka statków! 
algierskich. Słychać,  iż waleczny k a p i t a n L a B r e - \  
tonniere  ot rzymał  stopień kontr -admira ła .”

Woyna  morska między Króles twem Neapo-J 
litarisk: em, a Dejem Trypol itariskim,  miała się skoń-j  
czyć przez zawarcie t rak ta tu  pokoju, k t ó ry  sta-j 
nowi płacenie pewnego haraczu Dejowi. W ia d o  j 
mość tę obeymują listy z JSeapolu pod dniem 261 
października.

Pierwszy oddział wracającego z K a d y x u  woy-I 
ska francuzkiego,  przybędzie dnia 16 b. m. do l r u n .\  

Jeden z tuteyszych dzienników pisze: „Pół - j  
kownik T abvier  wróci  do Morei,  skoro tu przy-s 
będzie z N a n c y , dokąd udał  się za in t ere s- j  
sami. Jen -.ał M aison , spotkawszy go w żegludze,! 
długo z nim rozmawiał  na okręcie M iasto  M a r - i  
sy/ia  , i miał  mu proponować ,  i i  go na powrót!  
weźmie z sobą do Grecyi .  Gdy zaś półkownik, !  
nim wsiadł na okrę t,  wiedział o układzie zawar-S 
tym w A le x a n d r y i ,  a zląd wnosił,  iż za przyby-j  
ciem wypra w y  f rancuzkiey nastąpi czas spokoy-j  
ny dla G re kó w,  jakkolwiek więc propozycya je-|  
nerała była dla niego p o ch lebną , wolał  jednaki 
udać się do Francy i ,  dla pozuania tam prawdzi-fi 
wego stanu rzeczy i ludzi, mających teraz wp ływ!  
naywiększy,  zastrzegając sobie pozwolenie dalsze
go zajęcia się i ukończenia tak szczęśliwie zaczę- 
tey organizacyi woyska Greckiego.  K orp us  r egu
larny,  k tó ry  pomimo wszelkich trudności utwo-J 
rzyć zdołał,  wynosił  raz 5,000, drugi  raz i , 5oo ludzi,! 
i tyle istotnie w obecney chwil i  wynosi. Gdy pół-j  
kownik dobrowolnie złożył dowództwo dla obmy- |  
ślenia skulecznieyszycli środków do popierania!  
sprawy,  którey już tyle usiłowań poświęci ł ,  k i l -j  
ka oddziałów tego korpusu użyto do rozmai tych] 
celów. W  ciągu pobytu  swego w P a r y ż u ,  przyy- l  
mował półkownik ze skromną wdzięcznością do-1 
wody okazywanego mu szacunku. Należy on do] 
wzniosłych cha rakterów,  k tóre  czynią dobrze bez]



(okazałości.  S ł y c h a ć ,  iż p r ze ło żył  rz ą d o w i  myśl i  
jjswoje, k t ó r y m  micyscowe wiadomości  i doświad-  
jczenie jego wiele ważności  nadają.  M i n i s t e r  woy-  
iny pr zy ją ł  go bardzo łask aw ie ,  i s łu c h a ł  z pi lną 
ju wagą.  W sz ys t ko  ukazuje,  iż myśli jego pozyska
n y  po chw a łą ;  rząd bo wie m  u p ow aż ni ł  go-do w r ó 
c e n i a  tam,  gdzie z jednał  sobie sławą przez  wysta-  
jwien ie  G r e k o m  w zoru  wo ysk a  regu larnego .  K.or- 
|pusi  k tórego  naczelne dow ództw o p u ł k o w n i k  ten 
fina znow u o b j ą ć ,  będzie mógł  te raz  sku teczniey  
Idziałać.  Po  oddaleniu  się bowiem w y p r a w y  na- 
jszey z Morei ,  woysko  G r e c k ie  osadzi  5 twierdz ,  
Iw k tó ry c h  się dziś nasze znayduje.  Nauczy się od 
(żo łnie rzy  naszych,  jak można s łużyć  swem u  kra jo-  
j w i  bez nadw erę żan ia  swobód jego; nauczy się, jak 
Jprzy  pos łuszeńs twie p r a w o m  i dowódcom można 
jjśpiesznie czynić  pos tępy  w cywil izacyi ,  k t ó r ą  G re -  
Ścya winna  będzie k iedyś bezinteressownośc i  F r a n -  
Jcyi. Z a m ia r  nasz odda lenia woyska  z kra ju ,  k t ó r y  
już pomocy naszey pot rzebow ać  nie będzie,  p rze-  

jkona E u r o p ę ,  iż nie mamy in n e y  a m bicyi ,  jak u-  
I tw ie rd z ić  pomyślność  narodu ,  k tó r y b y  bez nasze- 
Igo wdania się upadł .  Jest  rzeczą oczyvvi9tą, iż Ib ra -  
j k im  riie porzuc i łby  ł u p u  swego,  i że ty lko  bytność  
Iwoyska  naszego skłoniła  go do uskutecznien ia  roz- 
Ikazów oyca. Pol i ty czni  egoiśc i ,  k t ór zy  się z a p u 
sz c z a ją  w dociekanie  właśc iwego celu w y p r a w y  
Ido More i ,  mogą w y o b ra ź n i  swojey użyczyć  spo-  
Jkoyności .  Pub l iczna  opinia  u nas oświadczyła  się 
Iza G r e k a m i ;  długo rząd  zos tawał w  n iepewnośc i ,  
Sco miał  postanowić,  aż nakoniec  p r z y c h y l i ł  się do 
j t ey  op ini i .  W y p r a w a  mogła bydź  niebezpieczną ;  
[nie zważa li śmy na n iebezpieczeńs twa i szczęśl iwie 
| je pokonal iśmy; lecz woysko  nasze nie może d łu-  
jżey zostawać  w  Grecyi ,  jak tego ro z t ro pn a  poit-  
J tyka i m ądra  oszczędność wymagają.  W y p r a w a  ta 
I lądowa i  m orska  ma kosz tować dotąd bl isko 4o 
mil ionów.  Pow sz echnem  jest mniemaniom,  iż nay- 

Igłównieysze mieysca w G re c y i  mogą  b y d ź d o w i o -  
j s n y  o b w a ro w a n e ,  nap ra wi one  i do obronnego sla- 
I nu przywie dz ione .  Czas ten będzie zap,«wne d o 
s t a tecznym do us ta lenia rządu  greckiego  , w pro -  

Iwadzenia po rząd ku,  nadania tnocy p r a w o m ,  i za
pewnie nia  ź r ó d e ł ,  k t ó r y c h  szczodrobliwość  nasza 
nie 2awsze dostarczać może. W y  pada rządowi  G r e c 

k i e m u  u t w o r z y ć  g w a r d y ą  narodow ą,  odpowiada 
j ą c ą  zwycza jom i obyczajom narodu .  Po w in ie n  o- 
I raz zająć się woyskiem r egu la rnem  , k tó r eby  po 
■ oddalen iu  się naszego osadziło tw ie rd ze .  Nik t  nie 
1 jest b a rdz i ev  w  stanie k i e r o w a n i a  tak  ważuą or- 
jge.nizacyą i jey przysp ieszenia,  jak pó łkow nik  F ab- 
\v ier; n i k t  z c h a r a k t e r u  swego nie b y ł  bardziey da- 
j leki ra od wsze lk iey  r a c h u b y  osobistey, jak on. Zda 
je się w i ę c ,  iż św ia t ła  po l i tyka  i s p ra w ie d l iw a  

I wdzięczność wskażą  m u  znakomi te  dowódz two 
jw oy sk owe ,  bez czego mus ia łby  walczyć  z nie je- 
j d n y m  g a tu nk ie m  t rudnośc i .”

— J a k  się zdttje przyszłe Izb posiedzenio p r a 
wie  w y łą czn ie  zaymie  się d w o m a  w ie l t ie n i i  p ro-  

Ljektami do p rawa.  P i e rw szy m  ob ey mujący m oko- 
Iło 4oo ar tykułów^ jest ko dex  w oy sko wy;  k tó ry  za- 
j wiera i p r o c e d u r ę  i karność  : część jedna tego ko-  
d e x u  już rozt rząsaną  by ła  na przedos tstn iey ses- 

Isyi w Izbie P a ró w .  P r o j e k t  d rugi  obeymuje  or-  
jga n iz acyą  gmin;  kommissya  do tknę ła  w nim i or- 
Jganizacyi  ?departamelhtowey. Pr ó c z  tego, ma je- 
iszcze bydź  p rz ed s t aw io n y ch  ki lka pro jek tów szcze- 
j g ó ło w y c h ,  do k t ó r y c h  dała po w ód  różnica w wy-  
j r o k a c h  sędziów względem sp r a w  po je d y n k o w y ch  
li p r z y w i l e jó w  x ię ga r sk ic h .  Posiedzenie zostanie 
(p e w n ie  zwołane  na dzień 25 stycznia.

—  D n ia  12 —
[z teyŁe gazety .)

X i ą d z  D esm azures, k t ó r y  n iedawno w r ó c i ł  z 
l P a le s ty n y ,  mia ł  wczora  w y s ł u ch an ie  u K r ó l a  J m -  
ci. D a r o w a ł  X ią ż ę c iu  B o rd ea u x  szpadę z c z a s ó w  
K-iucyat ,  k tó r ą  znalazł  w domu pewnego Beduina .

Cz ło nkowi e  tuteyszey akademi i  umie ję tności  
( czynią  p r ó b y  rob ienia  dyamentów-.

F a b r y k a n c i  pa p i e ru  p łóc iennego na s e r w e t y  
li t .  d. po p i e rw s z e m  ogłoszeniu tego w yna lazku  , 
Jotrzyrnal i  bardzo wiele l is tów z zamówieniem.  O- 
[ św indc zy l i  j edn ak  , iż dotąd  z robi l i  ty lk o  próby ,

a te raz  pozyskawszy p a t e n t  swobody,  f a b ry k a  ich!  
czy nną  będzie.

—  D n ia  i 4 —
T u te y sz y  M o n ito r  pisze co następuje:  „Na- \ 

deszły  do tuteyszey s tol icy l is ty z M or e i  pod dniem ; 
20 paźdz ie rnika.  J e n e r a ł  M aison  zamyśla ł  na o- % 
k rę c i e  C onquerant> wspóln ie z a d m i r a ł e m  de R i-1  
g n y ,  po pły nąć  do JPatras, dla położenia tam k o ń - § |  
ca t r u d n o ś c i o m ,  czyuionym ze s t ron y  A l b a r i c z y - P  
k ó w  w zajęciu zamku Mo reysk ieg o  przez  woysko!  
ł r ancuzk ie .  T a k  w woy sk u  w y p r a w y ,  jakoteż w 
P a r y ż u , rozeszła się wieść,  iż z am ia rem jenera ła  
M a iso n  jest udać  się poza gr a n i c e  M o re i .  Celem 
w y p r a w y  było,  aby  obce woysko  ustąpi ło  z M or e i ;  \ 
cel  len jest osiągniony.  W s z y s t k o  co jeszcze u - ‘ 
czynić wypada ,  dla oswobodzenia  G re c y i ,  może na
s tąpić  ty lko za porozumieniem się z M oc ar s tw am i ,  ] 
któ re  t r a k t a t  z dnia 6 l ipca  pod pis a ły ,  i F r a n c y a 1 
dowiod ła  już, iż dop e łn ia  tego zobowiązania.  W r e -  i 
secie nie zaszła, jak rozgłaszać chc iano ,  żadna t ru-* 
dność między p e w n y m  ajen tem dyp lo m a ty c z n y m ;  
a je ne ra ł em  nacze lnie  dow odzącym.  I n s t r u k c y e  , '  
dane przez  t r zy  M o car s t w a  są z g o d n e ,  i j en era ł ;  
M aison ,  zawsze, jako c z ło w ie k  pe ł n ią cy  swoję po- j  
winność,  pos tępuje  teraz p o d łu g  sw o ich  in s t r u k - j  
cyy, k tó re  są zupełn ie  zgodne z i n s t r u k e y a m i  t r z e c h  1 
Po s ł ów .”

Dziennik  Goniec fr a n c u z k i  w yraża  w jednym 
a r t y k u l e  względem gran ic  i ź róde ł  pomo cniczych  
G recy i  między inriemi co następuje :  „ G d y b y  n a 
we t  ograniczono  G r e k ó w  na Pe loponezie,  s taną się 
jednak lem,  czein daw ni ey  by l i— w ie lk im  na rodem.  
Za rodami  szczęścia, jakie kr ay  ic h  zawie ra  w swetn 
łon ie ,  w k r ó t c e  zagoją się rany  zadane  im przez n i e -  j 
wolę i w ytępia jącą woynę.  O b w ó d  p ó ł w y s p u  do
syć jest wie lk i ,  a ludność te rsźnieysza wynos i  le
dwo cz te ry  do p ięc iukr oć  sta tysięcy dusz. Z i e 
mia tak  jest obfi ta ,  iż Morea  w y ż y w ić  mo le  t r zy  I  
m i h o n y  mieszkańców swemi  p łodami .  W  k r ó t k i m  J 
czasie będzie okr y ta  d rz e w a m i  o l i w nem i  i w i n n i 
cami ; zn iknie  wszelki  ślad spustoszeń Ib ra h im a .  
Oliwa i rodzenki  ko ryn ck ie  dostarczają l u d o w i  t e 
mu o bf i ty ch  ś ro dków  handlów y c h .  T u  rośnie m o r 
w a ;  krzak  bawe łn ia ny  r ów ni e  tu jest p iękny ,  j ak  
w do l in a rh  Macedoni i ;  a s tarożytna  E lid a  lub r ó 
wnina  G a stu n i , obf i tuje w zboże i t rzody.  P ł o 
dy  s t r e f  g o rą c y c h  i u m i a r k o w a n y c h  stoją obok 
siebie,  pod niebem,  k tóre  w y r ó w n y w a  włosk ie -*  
mu. Bezpieczne  i wygodne  por ty ,  jak l ia w a r y n  
i  N apoli d i R om ania , o tw ier a j ą  się wszędzie dla 
mnieyszey i większey żeglugi .  B ząd  g reck i ,  jako 
n a tu r a ln y  dziedzic rządu  t u r e c k ie g o  i mecze tów,  
posiada dwie  trzecie części p o w ie r z c h n i  ziemi,  k tó-  
r e m i  w edł ug  upodobania  zarządzić  może.  N ie ch ay  
nada wszys tk im G r e k o m  c h c ą c y m  osieść,  g ru n ta  za w  
m ie rn ą  opłatę,  a pomnoży źródła publ iczney  i p r y -  I I  
watney  pomyślności .  Z od ległey  Tessalurtii? M a 
cedonii ,  z E p i r u  i okol ic sąsiednich,  będąj pośpie
szać uciśnieni  od T u r k ó w  Chr ześc iau ie .” >

Na dowód,  jak niespraw iedliw ie rząd  c z y n i ,  
ze się daje powodowa ć  głosowi  ludu,  p r zywo dz i  Ga
ze ta  F ra n c y i  wyj ą t ek  o publ i czney  op in i i  we  F r a n -  
cyi  ze świeżo wyszłego dz ieła  Radcy  S tanu  V i -  
c e -H rabi eg o  S a in t Cham ons pod-napisem: O ro z
m a itych  stronnictw ach w I z b a c h  i  z w i ą z k a c h  p o 
m iędzy  niem i. Z  tego w y c i ą g u  pnkazui® s i ę ,  że 
F r a n c y a  była w r. 1789 u m ia rk o w a n ą  monar ch ią ,  
w r o k u  1791 demokr.Uy cznem królestwem? w r o 
ku  17y2 demagogiczną  rzecząpospol i tą  , w ro k u  
1795 n ienawidzącą wsze lk iey  r e w o lu c y i ,  w r .  1797 
toż samo, ale jeszcze ba rdz i ey ,  w' r o k u  1798 dąży
ła do r e w o lu c y i  i j ak óh in iz m u , od r o k u  1800 do
18 14 ślepo była posłuszną dla rządu  i odrzucającą  
wszelk ie  l iberalne  wyobrażenia ,  w r o k u  i 8 t 5  od
d y c h a ł a  l ibera l izmem i j akóbin izmem , w s ie rpniu
1815 by ła  ro ja l is towską  i pa n o w a ła  p ra w a  s trona ,  
w  ro k u  1816 p a n o w a ł  p r a w y  środek? w ro ku  1817 
p r a w y  i l e w y  ś rodek ,  w  r o k u  1018 l e w y  ś rodek  
i l ewa s t rona ,  w ro k u  1819 lew a  s trona , od 1820 
do l 825 p a n o w a ł  p r a w y  ś rode k  i p r a w a  strona? W 
ro ku  1824 p r a w a  s t rona,  w l is topadzie 1827 l e w y  
ś rodek  i p r a w a  s t rona ,  w k w i e t n i u  1828 lewa s t r o 
na.  Z tą d  pokazuje  się (wyraża  to pismo), iż życzę-



nie narodu ustawicznie się zmieniało, i rzadko rok 
upłynął ,  ażeby jaka zmiana w publ iczney opinii 
nie zaszła, przynaymniey O tyle, o ile się ta obja
wia w wyborach.

(Z Monitora Warszawskiego).
— W  skrzynce od listów w Nantes,  znale

ziono sztuciec golarski, napełniony ściśnionym p ro 
chem. Dwa lonty, które jednak po zapaleniu same 
przez się wygasły; dochodziły do jego środka.  Roz
maite są domysły,  względem powodów popełnie
nia ley 6zczególney zbrodni.

— Mieszkańcy „wyspy Bourbon,  za zezwole
niem minist ra morskiego,  doręczyli by łernu gub er 
natorowi Baronowi  Freyc inet ,  przez wdzięczność 
za sprawiedl iwą administracyą , serwis s rebrny m 
napisem: H e n ry ko w i de F r e y c in e t , w dzięczna  w y 
spa  B ourbon."  __________

A n g l i a .

L o n d y n  dn ia  8 listopada,
(i Gazety Warszawekiey).

Zapowiedziane na dzień 29 b. m. powszech
ne zgromadzenie towarzystwa Katol ików,  zo9tało 
odłożonem do późniejszego czasu, albowiem tego 
dnia Katol icy  mają się znajdować na zgromadze
niu Protes tantów,  sprzyjających Katol ikom.

Gazeta wychodząca w B rig h to n  pisze, i ż M i 
nistrowie na przysztem posiedzeniu Par lamentu  
zezwolą na żądania Katol ików,  l*cz z takiemi ście- 
śnieniatni,  iż Katol icy nie mogliby przyjąć tego 
dobrodzieystwa,  albowiem Xiążę W ellin g to n  nie 
zechce kościoła Protes tanckiego pozbawić prze
wagi.

Dnia 4 b. m. odprawiło  się w Dublinie po 
wszechne zgromadzenie wszystkich naczelników 
klubów JBriuiś wickich w całey I r landyi .  dla u- 
tworzenia towarzystwa narodowego przez połącze
nie klubów prowiricyoualnycb,  i użycie środków 
do ich  skoncentrowania.  Znaydowało się blisko 
2,000 znakomitych osób. Prezydujący Lord E n 
n iskillen  zagaił posiedzenie oświadczeniem , iż u- 
t rzymanie konstytucyi  Angielskiey jest jedynym 
celem zgromadzenia. Sekretarz przeczytał  polem 
rappor t  o stanie klubów Brunświckich,  k tórym 

(polecono, zachowanie umiarkowania i wstrzyma
nie się od wszelkich osobistości względem Kato- 

i l ików.  W e d ł u g  lego rapportu,  liczba wszystkich 
jk lubów Brunświck ich wynosi 108. Nakoniec u- 
l cif walono tworzyć rzeczone kluby  w całóm Kró -  
j lest wie.

Tuteysza Gazeta Globe zapewnia,  iż rząd nasz 
J o d e b r a ł  wczora urzędową wiadomość o blokadzie 
g Saloniki.

Do dnia 32 października umarło  w G ibral
ta rze  na żółtą gorączkę przeszło 1060 ludzi, a od 

J d n i a  19 tegoż miesiąca umiera ło codzieri po 4o o- 
•fJysób. Dnia 22 liczba cho ry ch  wynosiła i 554. Rząd 

kazał znowu posłać z F a lm o u th  9 lekarzy i wiele 
Inamiotów do G ibraltaru .

Margrabia  R ezen d e  wyjechał  ztąd dnia 4 b. 
jm. dc E a lm o u th , gdzie ma wsiąść na okrę t  i p o -  
I p łynąć  na powrót  do Brezylii .

W  N ew p o rt  na wyspie W ig h t,  z powodu 
y jd rożyzny chleba przybito rozmaite kar tki  na 

d rz w iach  urzędników i młynarzy z pogróżkami. 
Na jedney z n ich  były  napisane słowa: Chleb lub 
krew . Przyzwoi te  środki, użyte ze s trony magi
s tratu,  ut rzymują spokoyność.

Od dnia 3 b. m. wprowadzono zza granicy 
jdo składów pod zamkiem 10,200 kw ar t e ró w  (po 
tpół trzecia korca miary  polskiey) pszenicy, 2,700 
jk w ar te ró w  jęczmienia, i 3,200 kw a r t e ró w  owsa. 
jCło od pszenicy wynosi  te raz  i 3 szyllingów (26 zł. 
jpol.) od kwa r te ru ,  a wynosi łoby ty lko 10 szyllin
gów (20 zł. poi.), gdyby w wyrachowa niu  średniey 
ceny w ostatnim tygodniu nie zaszła omyłka.

—  D n ia  p  — 
iStan zdrowia  K ró la  Jm c i  jest wprawdzie 

jeszcze nieco nadwąt lony,  ale lepszy, niż był  przed 
t rzema miesiącami. Podpisy Monarchy,  k tóre przez 
niejaiki czas by ły  drżącą ręką,  są teraz zno w u ta
kie, jak dawniey.

Gazeta  H a m p sh ire  T e leg ra p h  donosi, iż flot* 
ta Angielska pod dowództwem Pana M alcolm  zo
stanie , zapewne wzmocniona okrę tami  S p a r tia te  i 
W in d s o r -Castle. f

Tuteysza Gazeta Goniec zawiera nas tępują-’ 
cy ar tykuł ,  wyięty z pewnego pisma publicznego 
rannego: „Słychać,  iż rząd nasz, odebrawszy wia
domość o zamiarze Jenera ła  M aison , rozciągnienia 
działań swoich za obręb Morei,  uczynił  zaraz ga
binetowi  f rancuzkiemu przełożenia,  z tą uwagą,  5 
iż wspomniony Jene ra ł  zamyśla przekroczyć g r a - , 
nice, jakie zostały mu wskazane przez Dw ór jego i 
w porozumieniu z Anglią.  Gabinet f rancuzki,  : 
wierny swoim zobowiązaniom, uznając zupełnie 
słusznosc tych przełożeń,  uczynionych mu przez ■ 
Minis trów Kró la  Jmci ,  posłał niezwłocznie przez 
te legraf  rozkaz do Tulonu, aby wyprawiono okręt* 
do Greoyi,  celem zawiezienia Jenera łowi  M aison  
przepisów, według k tó ry ch  ma natychmiast  za
niechać sw go zamysłu. Tymczasem Adm ira ło 
wie Angielski  i F rancuzk i  t rafniey uważali  cel 
\vyprawy,  niż naczelny jey dowódca,  i przełoże
niami ze swojey strony przeszkodzili wypłynieniu  
w nyska; inaczey pismo rządowe byłoby może za- 
pózno nadeszło. Jest rzeczą nader pocieszającą, wi 
dzieć tę zgodność między Minist rami  Francuzkie-  
mi i Angielskiemi,  tern bardziey,  iż okoliczność, 
w klórey się okazuje, jest ważną.”

Pan G eary  podał Dyrektorom towarzystwa 
drogi  podziemney pod T a m izą  plan bardzo uży
teczny, tak dla publiczności,  j&koteż dla Akcyo- 
nistow, według którego osoby przybywające na 
s ta tku pa rowym mogą bydź prosto wysadzane 
przy owey drodze i po wschodach schodzić na 9] 
nią, a podobnież z drogi wchodzić na statek. D y - 9  
rektorowie  przyjęli  ten plan.

W k r ó t c e  daną będzie w tuteyszey s t o l i c y , | |  
zwyczayna uczta przez nowo obranego Lorda M a -m  
jora czyli Prezydenta miasta L o n d y n u .  Gazety | |  
tutoysze, ‘wcześnie donoszą mianowicie o pot rą-  I I  
wach,  jakie, dane będą; między innemi  zastawiony 
będzie stół 4oo wazami zupy żółwiey , 4y p ó ł - *  
miskami  k a p ł a n ó w ,  g3 półmiskami  indyków,  75 i i  
półmiskami  budy nu  i t. d.

Jedna z gazet Angielskich czyni s a t y r y c z n ą ^  
uwagę, iż między ubiorem śpiewaczek i ich gio-ffi 
sera zachodzi wielki  z« iązek. Kiedy śpie\vacz-f |  
ka jest w ubiorze rannym,  śpiewa według nótffl 
naturalnie;  gdy zaś występuje z świetnym strojem *  
na głowie, z piórami , w brylantach i t. d. trzeba S| 
wtedy lękać się o los kompozytora,  gdyż praca  j e - 8  
go utonie w morzu ozdób.

Niedawno umarł  w H olw ood  w H r a b s t w i e !  
C ornw allii służący tamecznego obywatela P a n a *  
R o g ers , nazwiskiem John  D aw  przeżywszy u 3 fl 
lat. Ten poczciwy starzec służył  ciągle przeszło ® 
100 lat u rodziny R ogersów , do k tórey dostał się | |  
mając lat 12. I

W e d łu g  doniesień z H on d u ra s  pod dniem 5o *  
s i erpnia ,  t rwała  ciągle woyna między G uatim a-fii 
lą  i S t. Salvador  z odiniennem szczęściem.

Gazeta wychodząca w M alacce  donosi pod £ 
dniem 11 kwietnia o ukończeniu woyny w Małey- ® 
Tata ryi .  Bucl iarya została przywiedziona na po- | |  
wró t  pod władzę Cesarza Chińskiego, a naczelnik JJ 
powstańców T sch a n -k i-u r  wzięty w niewolą.  V Voy . | |  
sko Chińskie wraca do swoich stanowisk,  zos ta -1|  
wiwszy osśdy w miastach Mahometańskich.  Po-  ^  
d ług rappor tu  Chińskiego poległo w tey woynie s  
przeszło sto tysięcy powstańców i bardzo wiele j i  
wzięto w niewolą.

(Z  Monitora W a rg z a w s k ie g ó ) .

Pomimo polepszonego stanu zdrowia,  K r ó l  
Jrnc jednakowoż nie opuszczał w zeszłym tygodniu  3  
swego mieszkania. Teraznieysza słabość Króla  z a - a  
częła się od dotklivtego podagrycznego b o l u w r a - s  
mieniu,  połączonego z zapaleniem piersi  i t rudno-  & 
ścią oddychania.  W  ostatnich 6 lub 7 tygodniach,  j 
musiano Królowi  prawie  12 raz$ przystawiać bań- Jj 
ki, przez co zspalenie wprawdzie  zostało rozpędzo-i^ 
ne, lecz nastąpiło wielkie osłabienie.  Ch irurg  Pan |§  
O’Rei l ly  od pewnego czasu sypiał  ciągle w Cot-jg
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tage, gdzie Kró l  mieszka w Windso r ,  lubo pomoc 
jego w nocy, nie była potrzebna; zwykle o -godzi, 
nie jo  wieczorem udaje się z W indso r  do Cot
tage i  jeszcze odwiedza Króla,  nim spać s i ę  polory.
Gdy do W ind sor  przybył  goniec, przy wożący w ia-
dnmośćo śmierci  Królowey W i r t e m b e rs k i e y , K r ó l ,  
ochłonąwszy z pierwszego wrażenia,  kazał go przy
wołać do s iebie,  i przeszło godzinę r o z m a w i a ł  z 
flińi, o szczegółach choroby i śmierci  ukochaney 
siostry. Chodzić Kró lowi  b a r d z o  jest trudno, i cią
gle musi się wspierać na swych paziach; wstaje 
on wcześnie i pracuje,  jednakowoż wiole zostało 
zaległości. Dnia 4 listopada, Kró l  zamierzał wpro
wadzić się do nowych pokojów w Windsor ,  któ
re już zupełnie są ukończone, i przysposobione ntf 
jego przyjęcie.

Gazeta S u n d a y  T im es  pisze,  iż minist rowie 
niezmiennie postanowili  podać następnemu par la
mentowi  bil,  względem nadania swobód katolikom; 
kopia lego bilu ma być udzieloną nayznakomit- 
szym mowcom katol ickim,  dla zasiągnienia ich  zda
nia W tak ważnym przedmiocie.

A  u s t a t  A.
W ie d e ń  d. 8 listopada.

(z G aze ty  \Varszaw9ki9y).
Arćy-Xiążę  Następca t ronu nie wyzdrowiał  

jeszcze z lekkiego postrzału, który,  jak wiadomo, 
dostał na łowach przez nieostrożność. Gdy jednak 
gorączka coraz bardziey ustaje, w krotce więc spo
dziewać się można zupełnego wyzdrowienia.

— D n ia  i 4 —
W z n a w ia  się pogłoska, iż za dyplomatycznem 

porozumieniem się z Anglią,  młoda Królowa P o r 
tugalska D onna M a r ia  da G loria, przybędzie tu 
na wiosnę celem ukończenia edukacyi.  Mówią,  iż 
Nayjaśnieyszy jey Dziadek z utęsknieniem oczeku
je tego pełnego nadziei dziecięcia swojey zawcze- 
śnie zmar łey córki.

N 1 e m c r.
Od brzegów  M enu  i 4 listopada.

(z G azety  W arszawskifcy).
Dnia 13 b. m. nastąpiło zagajenie Seymu W .  

Xięztwa Meklemburgskiego w M alchin .
Dnia 27 z. m. wyszło w G otha  postanowie

nie względem tańców publicznych, które na wsiach 
dozwolone są tylko w pierwszą niedzielę każde
go miesiąca, przy końcu żniw; i t. d. z wyłącze
niem jednak postu. W  miastach należy brać sto
sowne pol icyyne pozwolenie za każdym razem. 
Uczniowie szkół nie mogą tańcować w mieyscach, 
gdzie się t ru nk i  przedają.

H i s z p a n i a .
M a d r y t  d. 5o p a źd ziern ika .

(z M onitora  Warszawskiego.)
Na prośby owdowiałey hrabiny de Bena- 

Ivente ,  xiężney de Osuną, k lórey syn X i ą i e  de Au- 
Iglona  do W ło c h  w y j e c h a ł ,  K r ó l  Jm ć  polecił 

wyśledzić w ys oki ey  radzie wojenney, czyli xiąże, 
który był  Jene ra łem porucznikiem,  może być przy- 

Ipuszczony do oczyszczenia.

T  u b c Y a . *
Od gra n ic  tureckich  1 listopada.

(z G a ić ty  W arszaw skiej-).
W e d łu g  listów z O tra n to , zajęcie twierdz G re c 

kich  przez woysko Francuzkie obchodzono w y 
strzałami działowemi z okrętów eskadr Sprzym ie
rz onych;  woysko lądowe i morskie francuzkie 
otrzymało powiększony żołd i podwóyne racye. 
W k r ó tc e  potem Admira ł  de R ig n y  wysłał  ki lka 
okrę tów ku P a tr a s  i słychać o wsiadaniu woy- 
ska lądowego na statki,  celem popłynienia do R -  
g in y . Ztąd wnoszono w O tran to , iż wyprawa F r a n 
cuzka nie przestanie na zajęciu twierdz  w Morei ,

lecz takżo osuobodzi Liwadyą od osad Tureckich- 
Mniemano, iż naypierwey osada T u reck a  w A te -  
nach  wezwaną będzie do us tąpienia z warowni ,  
a jenerałowi Schneider  ma bydź poruczone za
szczytne zlecenie, wyrwania  z rąk T ure ck ich  ko
lebki sztuk pięknych i umiejętności,  klassyczney 
ziemi Attykś.  Dywizya Wspomnionego jenerała ms 
popłynąć  z P a tr a s  do K o ry n tu  , celem posunię
cia ssę przez międzymorze ku A ten o m .

.Eskadra Sardyńska złożona z fregaty,  bryga 
i ko rw e ty  zawinęła dnia 26 września do S m y r 
n y ,  dekąd także od niejakiego czasu wróci ł  Kon tr  
A dmira ł  Aust ryacki  Dondolo  na okręcie B ellona  
Dowódca fregaty Amerykańskiey Ja w a  dał  na o- 
kręcio swoim bal, na k tóry wszystkich Europey 
czyków w S m y rn ie  zaprosił.  Fan B osquet D es  
cham p  ogłosił w Gońcu Sm yrneńsh irn , iż on nie na
leży już do redakcyi tego pisma.

— D n ia  2 —
Lis t  z K orfu  pod dniem 20 października w y 

raża : „ W y p r a w a  przeciw P rew ezie  nie miała
dotąd stanowczego wypadku.  Okręty Greckie zay 
iriują wprawdzie zatokę, lecz woysko lądowe pod 
dowództwem jenerała Church  stoi jeszcze w Az/ 
tra k i , a Seraskier  przybył  z woyskiem do A r t y , 
dla wstrzymania dalszych postępów Greków.  F r a n 
cuzi zastali w P a tr a s  4.ooo T u rk ó w  i znaleźl 
blisko pół tora miliona beczek zboża. Obiecano im 
część tego znacznego zapasu sprowadzić na okręty 
i przedać na ich rachunek.  Tok zwany zamek Mo- 
reyski,  mający 800 T u rk ó w  na osadzie, Die pod 
dał  się jeszcze, do dnia i 5 października.  L e c z F r a n  
cuzi postawi li  działa przeciw wałom , a okrę t;  
eskadr Sprzymierzonych zbliżyły s ię ,  co osadf 
skłoniło do weyścia w układy,  i zapewne zamek 
len wkró tc e  się także podda. Donoszą z P a tra s  
pod dniem i 3 października,  iż dw ul \ sięczny kor 
pus F rancuzki  ruszył  przeciw zamkowi  Morei  . 
dla przyspieszenia jego poddania. Pochód 2ch od 
działów woyska Francuzkiego został wstrzymany 
Jeden miał się udać ku Atenom ., a drugi  do Ak«r  
D8aii. Spodziewają się w K or/u  niez«łócz.negi' 
przybycia Posłów trzech Mocars tw sprzymierzo
nych.  Drukarze  , którzy z T ulonu  popłynęl i  do 
Grecyi ,  wydawać będą gazetę pod napisem: Go 
niec W sc h o d n i, a to na wyspie S y r a  , gdzie ma 
ją odbierać wiadomości prosto ze StarnbuluP

Poźuieyszy list z K o r fu , pisany dnia 24 paź 
dziernika,  donosi: „ W iadomość o zajęciu p a tr a s  1 
przez woysko Francuzkie,  rozjątrzyła Turków "  
P rew ezie . Pospólstwo otoczyło mieszkania K o n 
sulów Mocars tw Chrześcijańskich, nie dopuściło sięj 
jednak żadnych gwał tów.”

W  A n ko n ie  rozeszła się pogłoska ,  iż brygi  
Angielski przywiózł  tam z K o f u  wiedomosć,  że 
Pan S tr a tfo r d -C anning  po przybyciu nadzwyczay- j 
nego gońca z L o n d yn u  oddalił  się od narad w P o- j 
ros. W ies’ć la jednak potrzebuje potwierdzenia.  1

S łychać  , iż w woysku Ture ck ićm  w Szu  
m li odkryto b u n t ,  k tó ry  sp rawi ł  wie lką  obawę. |  
Mówią ,  iż część tego woyska,  którą szczególnie) 
nadzieja bogatych łupó w ściągnęła pod chorągwie j 
Seraskiera,  zaczyna okazywać nieukoutentowanie.

— D n ia  5  —
Jedna z gazet ber l ińskich  pisze,  iż w głó 

wne.m mieyscu p rawa  A l k o r a n u  Mahometanskie-1 
go są te słowa: „ W i e r z  w Boga, w jego Anioła,J
w jego świętą xięgę P rawa ,  w jego Proroka,  i w, 
przeznaczenie ludu do znoszenia złego i dobrego.'; 
K to  w to nie wierzy* staje się n iewiernym.” T u r 
cy przydal i  każdemu narodowi  szydt tskie nazwi
sko; na przykład:  N i e m c ó w  nazywają bluźn ierca  1 
mi, F rancuzó w  w iaro łom cam i.. Angl ików bezbo-j 
źnem i, Hiszpanów leniw cam i, Hol lendrów sy to ja 
d a m i i  t. d.

Pozwolono drukować. Z  polecenia JJV . Litewskiego W ojennego Gubernatora.
A ndrzey B licharski R zeczyw isty  R a d ca  S ianu  i K aw aler.

w  D rukarn i R edakcyi.



DODATEK. DO GAZETY KURYERA L5TEVVSKIEGO N. i4 i .
Wilno dnia s 5 Listopada v- s *838 Roku.

3 Szawelski Ekonomiczny Ko mite t  dróg Kommunikacyy wzywa życzących podjąć *115 dostawy,  
dla robot  Windawsk iey  Wodn ey Kommunikscy i  w następnym 1829 roku różnego rodzaju mste rya -  
ław i i n s t r u m e n t ó w  szczegófawie wymienionych w przyłączonej  przy ninieyszern Wiadomości;  życzą- 
t y zechcą przybydz na targi do tegO Komite tu  28 i 29 listopada i 3 grudnia tego roku z pewne-*- 
tni, dostatecznemi ewikcyami;  tych wszystkich materyałow,  wyjąwszy zbyt wielkiey objętości, sadła 
i tym podobtiych, będą okazane życzącym wzory; przy czem okazane będą i warunk i  na dostawę onych.

Wiadomość 0 materyałach i ins t rumentach różnego rodzaju dla robot Windaw skiey  Wodney  Kom-
munikacyi  w 1829 rokp potrzebnych.
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K ow adeł  ............................................................................................................................................................................ 6
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Ręcznych m ł o t o w ................................................................................................. ....... 12
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5 Szawelski Ekonomiczny Komitet  dróg 
Koramunikacyy ninieyszem wzywa życzących 
podjąć się dostawy i dostarczenia do robot  W ip -  
dawskiey W odney  Kommunikacyi  w następu
jącym i82g  roku  leśnych materyałow i innych 
potrzeb wymienionych w przyłączoney przy ui- 
nieyszem Wiadomości ; życzący zechcą przyhydź 
do tego Komitetu do targów mających się odbydź 
2 8 , 2 9  l is topada i 3 grudnia tego roku z prze
targiem we 2 4 godzin, z pewuerni, dostateczne- 
mi  i żadney wątpl iwości  niepodlegającemi e- 
wikeyami ;  przy czem ma bydż okazana W i a 
domość ile mianowicie oddzielono ze skarbowych 
lasów, jakie drzewo i warunk i  na dostawę i na 
dostarczenie onego. ,

Wiadomość 0 leśnych materyałach potrze
bnyclj , dla dostawby i dostarczenia w następńją-
cym 1820 roku d0 robot W ind.iwskiey Wodnev
fvommutnkacyi. •azem z itinemi potrzebami.

Nazwanie materyałow. I l 0 ś ć.

Bierwion sosnowych.
Długości 5 sążni grubości 7 wierzskow 3iq
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i 8 6
— 3 1 ■ — 7 _ 4!
—- 3 — 8 —. 23o'
--- 3 _ 7 — 55 lj
-- 5 - _. 6 — 361
_ 3 — — 5 284
--- — — 8 — . 368
— n  —

— 7 _ 345
... 2 *  — — 6 T- 20
--- 2  — — 7 -- 5aj
— 2  — — 6 — I024i
-- 2 — — 5 --- 3bl

Desek sosnowych.
Dhigosci 4 sąz. grubości 5 szer-10 diuim: 36!

— — 25 -- 7 4 o

— £ — — n — 6,897—* 4 — — 2 -- 3 6 1 ol
— 5 — — 3 _ 125a!
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— 5  — — J. •-- 3; 2 0 0
— 2ł — — 4 —; U2< 1
— 2 |  — — — 1020!
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Bierwion jodłowych.
Długości 3 sążni grubości 5 wierezkow. i,coo

Desek jodłowych.
_ 3 sążni grubości 2 diuim. 4 , o o o !

Bierwion dębów ych.
Długości 3 sążni grubości 12 wierszkow. 120j

— 3 __ — 10 — ]96,
— 3 — .— 8 — i 234

2 \  — 
2 5  —

x 8  

9
64
8

---- — — 10 — 282
— u  — — 7 — 3o2

Desek dębovvych.
Długości 2 sążni grubości 3 diui. szer. 10. 960

— i K  — _ _ 2 5 — 60
Żerdzi jodłowych.

Długości 3 sążni grubości 2 |  wierszkow. 5ooo
Drew kubicznych sążeń • • • • 1 2 5 &
Mchu kubicznych sążni • • • • 290
Węgli czetwierti 7640
Smoły pudów 2  o5o

8. Szawelski Ekonomiczny. Komitet  I)ióg 
Kommunikacyy ninieyszem wzywa życzących 
podjąć się dostawy w następującym 1829 V. do 
robot  W indawsk iey  W odney  Kommunikacyi  ko* 
w a lów  w jediiodniowey proporcyi 5g25 ludzV 
i maystrow do wypalania w a pila 5goo ludzi; 
życzący zechcą przyhydź do targów do tego Ko
mitetu 28 i 29 listopada i 5 gr,udnia tego roku a 
pcw nenii i dostatecznemi e u  ikeyami, pr-zyczeru 
będą  objawione warunki  na pomieniouą dostawę*

5 . Szawelski Ekonomiczny Komitet  Dróg 
Kommunikacyy ninieysyem wzywa życzących do 
targów w tym Komitecie naznaczonych 28 i 29 
listopada i 3 grudnia  na podjęcie sie dostawy 
do robot Windawskiey W odney  Kommunika* 
cyi w następującym 1829 roku rnul. r/ow w o- 
góie podług jednodniowey proporcyi 33,785 i  lu
dzi, życzący zechcą na naznaczone dni przybydż 
z pewnemi i dostatecznemi i żadney wątpliwości 
niepodlegającemi ewikeyami,  przyczem okazane 
będą warunki.

3. Szawelski Ekonomiczny Komitet  Dróg 
Kommutj ikacyy ninieyszem wzywa życzących 
podjąć się dostawy dla robot Windawskiey YVo- 
duey Kommunikacyi w następującym 1829 r. 
cieśli, w  ogóle podług jednodniowey proporcvi 
29,875 ludzi, życzący zechcą przy by d l  do t a r 
gów do tego Komitetu 28 i 29 l is topada i 3 gru
dnia z pewnemi i dostatecznemi ewikeyami,  przy
czyni okazane będą warunk i  na dostawę takich 
cieśli.

3 . Szawelski  Ekonomiczny Komite t  Dróg 
Kommunikacyy ninieyszem wzy w a życzących do 
targów w tym Komitecie o d b y w a ć  się mających 
28 i 39 l istopada i 3 grudnia tego roku, na do
stawę w następującym 1829 r. dla robot W i n 
dawskiey W odney  Kommunikacyi  prostych ro
botników ('lepnOpaGoHMxi,), w ogóle pedfug je
dnodniowey proporcyi  1 13 ,457 i ludzi, życzą
cy zechcą przyhydź do targów na naznaczone 
dni z pewnemi i dostatecznemi ewikeyami; przy
czem okazane będą warunki  na takową dostawę*

3 * Szawelski Ekonomiczny Komitet  Dióg 
Kommunikacyy ninieyszem wzywa życzących do 
targów na 10, 11 i 12 grudnia  dla podjęcia sif 
wyrobienia do 2,870,000 sztuk cegły żeleźnia
ka, potrzebney w następującym 1829 r °ku  do 
robot  W indaw skiey  W odney  Kommunikacyi  o'1 
rtfćhnnek nieakuiatnych podradczyków Dyue- 
burskiego Scicy gildy kupieckiego syna jNikdy 
Aleksiejewa Kazadajewa  i lłyzkiego 3ciey gil
dy kupca Aleksieja T e r e n t j e w a  Arletr j^wa,  ży
czący zechcą przyhydź na wyzey poroienioue 
dni  z pewnemi ewikeyami, przyczem objawio
ne bodą warunki ,  na jakich oddane będzie po- 
micnione wyrobienie cegły,

5 . Szawelski Ekonomiczny Komitet  Dróg 
Kommunikacyy ninieyszem wzywa życzących 
podjąć się pomalowania w I V  Dyrckcyi r o b o t  

W in daw sk iey  W o d n e y  Kommunikacyi,  la te ni 
następującego 1829 r., 10 Karaulnych domo'v 
i 10 dachów składów na materyały,  ze wszy*' 
kieini matcryałami podejmującego się; życzący 
zechcą przybydż do targów do tego Komitetu 
28 i 29 listopada i 3 grudnia ,  z pewnemi ewik-  
cyatni; przyczem będą okazane warunki .



i Magistrat  miasta Grodna mając się za speł
nieniom ukazu Rządu Gubernskiego Li tewsko-  
Grodzierńkiego dnia i 3 nowembra roku idące
go z N . 4 o,534 wyszłego, a po uczynieniu w dniu 
dzisieys/.ym postanowienia podaje do po wszech- 
hey wiadomości, ze świadectwo wydane przez 
tenże Magistrat w roku i 8 e3 decembra 5 i dnia 
J W .  S/.tatskicmu Sowietuikowi S wietezynowi, a 
przezSąd Główny sgiDepartarnentGuberui i  Gro-  
dzień. w i 8 c 4 r. februaryi ng dnia N. s 46 s twier
dzone, co do dziedzictwa swobodności i wartości  
na summę rubli sr. i ,276 kop. 875 domu m urowa
nego w mieście Grodnie nad brzegiem rzeki Niem
na pod N.8 18 położonego, <>ti Przezdzieckich n a 
bytego, /. przyczyny zupełnego opuszczenia tego 
domu i oddania jego ruinie, zostało unikczemuio- 
ne, i tenże dom przeznaczonym został mocą kou-  
sćyluoyi 1764 r* naw e t  na sprzedaz z publicz- 
ucy licytacyi, dla czego za takowym świadec
twem że ten J W .  Swietczyn nie ma mocy juz 
nic działać, i jeśli ono może bydź nawet  gdzie
kolwiek oddane pod jakowy zakład, że nic s ta
nowić i żadnfcy pewności nadawać  nie może, ten
że Magistrat przez gazetę Litewskiego Kuryera o- 
głasza.Datt Grodno nowembra i g d n ia  18281’oku.

Józef  Rauteberg Burmistrz.
Regent Cyrnkof.

1 Od Dowądzącego Wołyńskim Ułańskim 
pólkiem Pólko.wnika Filimouowa uinieyszem o- 
głasza śię, iż w powierzonym jemu pólku Po
rucznik Hryniewicz d- 12 tego miesiąca urąurł,  
po którym zostały się dokumeuta dane przez oy- 
ca  jego żony odslawnego Rotmistrza Zawadz
kiego na 10,000 złotych polskich , k tóre  przed 
śmiercią jey, oddane zmarłemu Hryniewiczowi; 
aatem wzywają się sukcessorowie, ażeby przybyli 
® powijemi dowodami dla odebrania takowych 
dokumentów, przed iszym marca 1829 rt,ku do 
pólku kwaterującego w Grodzieńskiey guberuii, 
w M. Nowogródku.

W edle  Ukazu JEGO UYIPER ATORSKlEY  
MOSClSainowładuącegu Całą Rossyą.etc. etc. etc.

1 Pozew edyktalny przed Sąd Taxatorsko 
Exdywizorski funduszu zeszłey ś p Maryańuy z 
Gąseckich pierwo Pi leckiey a potem Laskow-  
skiey Kap. W .  b. Pol. w mieście Wiłkomierzu 
sądzić się mający, z instancji  Ur. Józefa Pi lec
kiego R* gen ta Kowieńskiego wynosi się p0 Ur. 
Adama Kniazia Zagiełla b. Marszałka Wilkom, 
do / łożeń a tes lamentu ś- p. Anny Gąscekiey bo
dącego w r ęku  obżałgo exaktnra ,  po Józefa Ba
jońskiego Regenta Kommisśyi Radziwiłłowskłey 
do złożenia rachunku  do familii Gąseckich przez 
-zeszłą Laskowskę o zł. poi. 2 100 z rzeczy tenu 
ty z im-jątku Ostrówka wynikłey regnlująccy 
się pretensyi,  a przez żałgo, dla przćyrżenia ' i 
z ak o m m u ni k o w a > 1 i a familii Gąseckich obżałmu 
przesłanego,  oraz do okazania ile z kapitałów 
po zeszłey Elżbiecie Szntykowskiey na schedę 
zeszłey Lasko wskiey od roku 1 8 1 b apr.  23 zy
skano lub przynależy, po Annę z Gąseckich Mi- 
kuliczowę Prozy den to wę i sukccssorów zeszłe
go Justyna Mikulicz a z dokładem opieki do 
zwró tu  10 sztuk bydła, lub opłaty wartości  0- 
nycli; oraz do zwrótu za i 8 » i ,  1812 i i 8 i3 po
datków- i rekrutczyzny wedle  kwi tów,  po S t a 
nis ława G;  sec kiego do opłaty 1200 zł. gr. ) 5 , 
za rachunkiem zeszłey Laskywskiey z rzeczy

wspóluey arędowney possesyi majątku Ost rew- 
k a  wyuikłych; po Franciszkę Swiętochowskę 
Sędzinę o zapłatę podroszczyzny1 na włościanach 
folwarku  Pauzol przez zeszłą Laskowłskę arę -  
dowanego; po Antoniego Dowtorta  Rządcy ma
ją tku  Lopiow UUr. Siwickich do przyświadcze
nia z ja kiey kolei wynikł  oblig przez zeszłą L a s -  
kowskę Bartoszewiczowi wydany; po Jana  T rus -  
kpwskiego, lub jey sukcessorów do opłaty rub. 
sr. i 5 z procentami zeszłey Laskowskiey zawi
nionych; po łłelgardowę Radczynę K o 
wien. do zwrótu cz. zł. 12 lub złożenia rewersu  
one zeszłey Johanny Iliniczowey, oraz do z w ró 
tu w y d a tk ó w  prawnych,  i tego wszystkiego są
dzenia co z rodzaju sprawy wypadać będzie.

R. 1828 mca 8bra 5o d. Woźny  świadczę, 
ii  trzy kopie pozwu edyktalnego w  sprawie  
W J P a n a  Józefa Pi leckiego Regenta Kowien ,  
l dną  J W .  Adamowi Kniaziowi Zagielowi b. M a r 
szałkowi powiatu W  ił kom. w Rad. iunach;  2gą 
W J P a n i  Annie z Gąseckich Mikul iczowey Prez.  
Gran.  Wilkom,  i jey potomstwu z dokładem o- 
pieki w Radecku,  3cią gbra 5 W J P a n i  F r a n 
ciszce Swiętochowskiey Sędziney w Pauzolach 
czvli Poradiniach w Pele W i ł ł .  podałem: 4 tą 
W JPar iu  Józefowi Połońskiemu Regentowi Kom- 
miśsyi .Radziwiłłowskiey do miasta W i l n a  w  
inieysou rezydencyi pocztą w dniu 6 przesłałem, 
o s tawaniu przed Sądem Exdywizorskim w  
mieście Wiłkomierzu sądzić się mającym w k a 
żdym czasie zawiadomiłem.

Felicyan Andruszkiewicz Woźny P t u  W i ł ł .
R. 1828 mca nowembra 5 d- przed a k t a 

mi Grodz. Ptu W i ł ł .  stawając obecnie W o ź n y  
w górze wyrażony, 1 elaoyą podanego pozwu u-  
rzędowie zeznał. Przyjąłem Grodzki W i łkom .  
Regent Onufry Makarski-

W oluo  drukować,  d. 20 l istopada 1828 r .  
Cenzor, Norbert  Jurgiewicz.

1 Niżey podpisany mieszkaniec W ileńsk i  
B. M Epszteyń zawiadamia przez ninieysze P u 
bliczność tnleyszą, iz ma u siebie skład piór wy
rabiających się na manier  hol lcnderskicb, w ybor 
nych. temperowanych,  i nierzuiętych w różnych 
gatunkach; cena zaś onych stosowna do ga tun
ku, mieysce takowego składu na ulicy Ruduic-  
kiey w domu dawniey Pawłowskiego pod N, 2g2. 
Spodziewać się za tym mogę. że Publiczność w  
używaniu piór takowych względem dobroci  o- 
nych zawodu mieć nie będzie. 1828 roku g b r a 2 »  
dnia. B. M. Epszteyń.

W olno  drukować  Policmeyster Chrząstowski .

5 Od Podolskiey Magistratnry Powszech-  
ney Opieki niuieyszem ogłasza się, iż na prze-  
daż, oddanego tey Magistra turze naewikcyą ,  za 
onainienieui terminu,  murowanego domu Radcy 
Kallegialuego Samsona Janowskiego, w 3 ciey 
Części miasta Kamieńca położonego, ocenionego 
w niepalnych materyałat  1 28,488 rub.  5o kop.  
ass. i miedzią, dla uzyskania długu, tey Magi- 
s traturze należnego, wynoszącego oprócz p r o 
centów 1600 rub.  sr., naznaczono dla  targów 
terminy: iszy 4 , agi 6 i 3 ci ostateczny 8 lute
go następującego 1829 r., życzący kupić ten dom 
zechcą przybydź do Magistra tury Powszechney 
Opieki pomienionych dni  na 1 istę godzinę z ra -  
na, i widzieć w niey przedającego się domu in
wentarz  i warunki .  Sekretarz  Czarnocki.



t) Ud roCflłsłoey Magis t ratury Fowwechney 
Opieki  ninieyszem ogłasza się, iż na przedaż odda* 
n ych  tey ftLgistraturze naewikcyą,  za ominieniem 
terminu, 5ch murowanych domow Kamienieckie
go 5ciey giidy kupca Morszka Jankielowicza Li- 
monczyka,  w mieście Kamieńcu położonych , oce
nionych w niepalnych materyałach 49.872 r, ass. 
i  miedzią, dla uzyskania długu tey Magist raturze 
należnego, wynoszącego oprócz proceniow looczer.  
zł., 2112 rub.  67! kop. sr. i 17^7 rnb.  85 kop. ass. 
i  miedzią, naznaczono dla targów terminy: iszy 4, 
agi 6 i 3ci ostateczny 8 lutego następującego 1829 
roku;  życzący kupić te domy zechcą przybydź do 
Magis t ra tury  Powszechney Opieki pomienionych 
dni na l i s t ą  godziną zrana i widzieć w niey prze- 
dających się domow inwentarz  i warunki.

Sekre tarz Czarnocki.

3 . Od Mińskiego Guhernia lnego R z ąd u  o- 
głasza się, iz w mieście Bobru ysku  po stanowio
n o  w y m u ro w a ć  dćm y sąd o w e  z tu rm ą  za sum
mę  wyl iczoną po d ług  śmiety i0 2 ,5 8 o  rubl i  
i 6 |  kop.  a s sygn . , za tćm życzący podjąć się t a 
k o w e g o  w y m u r o w a n ia ,  zechcą przybydź dla t a r 
gów  z p ra w n em i  ew ikcyam i  do Mińskiey S k a r -  
bow ey  Izby na terminy:  iszy 21,  2gi 22,  a 3ci 
os ta teczny q3 stycznia nas tępującego 1829 r o 
k u ,  za przybyciem okazaue będą  życzącym w a 
ru n k i ,  śmieta i plan.  Dnia  g l i s topada 1828 r- 

Mińskiego Gubernia lnego  R z ą d u  S e k r e t a r z  
R a d c a  H o n o ro w y  i K a w a l e r  Fel i cyan  A r c i -  
tnowicz.  Z a  Nacze lnika  S to łu  Siemienow.

5 . Od L i t ew s k o  Grodzieńskiego G u b e r n i a l 
nego R z ą d u  ogłasza się , iz podług jego posta
n o w ien ia  dom m uro w any ,  położony w mieście 
G ro d n ie  n a d  r z ek ą  N iem n em  pod N. 6 18, n a leżą 
cy do Radcy  S tanu Swieczina ,  na mocy Konsty-  
tucy i  17 64  roku oddany  na publ iczną  przedaż  
a przyczyny zos tawienia tego d om u przez w ł a 
ściciela jego pus tkam i  , i że t en  dom podług  
ś w ia d e c tw a  u rz ęd n ik ó w  oceniony 5g6 rub .  76 
k o p .  s r e b r e m ;  za tem jeżeli  ochotnicy  do k u 
pienia  pomienionego domu okażą się, ażeby się 
jawi l i  J o  Izby sąd ow ey  Rządu  Gubernia lnego  na 
t e r m in y  12 marca ,  9 i 10 kw ie tn ia  nas tępują
cego 1829 ro ku .  Dnia  i 5 l i s topada 1828 r.

S e k re t a r z  i K a w a l e r  L udohow sk i .

3 , Od Li tew sk o -G ro d z ień sk ieg o  G u b e r n i a l 
nego R z ąd u  ogłasza się, iż położony w mieście 
G ro dn ie  na  Domin ikińskiey  ulicy pod N.  3o4 
m u r o w a n y  d w u p i ą l r o w y  d o m ,  pozostały po 
śmierc i  żyda A b ra m a  Fia ty ,  oceniony z nale-  
żącemi  do uiego p rz y b u d o w an iam i  1,086 rub.  
71  kop.  s r ebrem ,  przynoszący rocznego docho
d u  (po odliczeniu  na mieskie powinności )  66 
ru b .  s r e b r e m ,  za nieopłacenie przez sukcesso- 
r ó w  tego F ia ty  należnych Grodzieńskiemu B e r 
n a r d y ń s k ie m u  klasz torowi ,  od funduszowey  t e 
go klasz toru  na tymże domie obezpieczoney s u m 
my,  p rocen tów ,  od d an y  z publ icznych targovr 
n a  przedaż;  za tem życzący kupić  ten  dom ze
chcą  p rz yby dź  d la  t a rg ó w  do Gubern ia lnego 
R z ą d u  z go towemi pieniędzmi  a lbo zdos ta tecz -  
uem i  ew ik c yam i  na t e r m i n y :  i szy  5 o l i s topa
da ,  3gi 3 i g rudnia  tego roku ,  a 5ci os ta tecz
n y  w e  t rzy  miesiące od dn ia  p ierwszego w y 
d r u k o w a n i a  tego ogłoszenia w S a n k tp e t e r sb u r -  
skich  gazetach.  Dnia 8 l i s to pada  1828 roku.

S e k r e t a r z  i K a w a l e r  T ad e u sz  Afanasowicz .
Nacze ln ik  S to łu  Sobolewski.

Od Mohi lewskiey Magis t ra tury Powszechney 
Opieki  ogłasza się, iż w niey oddano ns przedaż 
nieruchom y majątek M ścisławskiego P ow ijtu  ob y

wateli  Erazma i żony jego Rozalii  ŹyrkiewicZoWj 
zapisanych do ostatniey rewizyi we wsiach: Podor* 
nie, Kurowiczowey Słobodzie, i Miasteczku Tata- 
renie,  po wyłączeniu zmarłych,  s nowo urodzone* 
mi, w ogóle 2 i p ł c i  męzkiey. włościańskich dusz, z 
ich własnością ziemią , zabudowaniem i wszelką 
przynależnością,  za nie opłacenie należny tey M*'  
gistraturze d ł u g u ,  oceniony podług locioletniey 
proporcyi  6.600 r u b . ; jakie zaś naznaczone będą 
terminy, o tętn uwiadomiono będzie osobno, prze* 
wydrukowanie  w Gazetach ogłoszeń.

Sekretarz Hołyński .

2 J o ze f Ko żakowski Podkom orzy F tu  W iłł-  
B iegański Podkomorzy P tu  E ra s ła w ., A loizy M a
łecki Sędzia  Z iem . P tu  W ile ń ., L eonard  Żyliński- 
Sędzia  Z iem . P tu  Troc., Ignacy H ouw alt Sędzia 
Grodzki P tu  W ile ń . O znaym ujem y tym  naszyta 
obwieszczym listem , iz stosownie do R em issy Sodu  
G il. Litew sko-W ileńskiego  2go Ciągłego D epart. 
iv r. 1828 mca ju n i i  18 d. zapad łey, a S ą d  Kon
kursowy na usatysfakeyonowanie w ierzycie li S ta 
nisław a P rezydenta  Grodz. P tu  Upits., W in cen 
tego M arsza łka  P tu  Rosień. B ia łłozorow , i  suk- 
cessorow K azim ierza  E ia łłozora  strażnika , oraz 
dla  za ła tw ien ia  zachodzących m iędzy rodzeństwem  
tychże B iałłozorow  wypisanych na R cm issie spo
rów , przeznacza jący. M y  Urzędnicy w  komplecie 
złożonym  ze trzech pod  P rezydencyą  jednego Z 
Podkomorzych, ze za  niedziel 4 od. daty podania, 
ninicyszego obwieszczenia do m ają tku  R oza lina  W 
P cie  Upits, położonego zjedzicm y, i n ter es sow a nytit 
stronom daje się, w iedzieć .

R oku  1828 mca gbra 7 dnia. W oźny św iad
czę iż kopie tego obwieszczenia zgodne z autenty
kiem  od J W W . i W  W . Józefa  Kozakowskiego W it-  
komierskiego, Biegańskiego Brasław skiego Podko
morzych, Aloizego M ałeckiego Ziem skiego I tH e ń -  
skiego, Leonarda Żylińskiego Z iem . 'Brackiego, 1— 
gnącego H ouw alta Grodz. W ileń . Sędziów . Oczc-  
wisto w  ręce J W W . i W iV . S tanisław ow i i E w ie  
Z C hlew inskich Białłozorotn P rezydentom  Grade' 
P t tu  Upits. w  R ozu lin ie  , W in cen tem u  B  iałlozo- 
row i M arszałkow i P i tu  Rosień. w  Tyrkszlanach , 
sukcessoror.i Kazim ierza B ia łło zora  Strażn ika  , w 
m ajątku Pojeziorach, A n ton iem u Chrapowicktcmu  
Pułkow nikow i W iy sk  Pols, i Prezydentowi. Są d u  
G it. w  K ouklach, P iotrow i D rów anow skiem u Sę
dziem u G ranicz. P t tu  Upits, w  M edyniszkach po
dałem , dla wiadomości zaś interessowanych osób , ( 
kupią do drzw i sądowych w mieście Poniew ieżti 
p rzyb iłem , o zjezdzie» do m ajątku  R o za li ’ konkur
sowego Sądu  za niedziel cztery zaw iaaom iłem  i 
cłla ogłoszenia ninieyszego obwieszczenia wszyst
kim , Lakowe do Gazety K uryera  Litewskiego za 
m ieściłem . X a w ery  B u d ziew icz  W . P . - U.

1828 miesiąca  g hr a  9 d n ia . P rze d  A kta 
m i Grodzkiemi P t łu  Upits. staw njąc W o źn y  re la -  
cyą tego obwieszczenia urzędowie zezn a ł , św iad
czę. Grodzki P ttu  Upits. R egen t P io tr  M ickiew icz.

2 Niżey podpisany kupiec  3ciey gi ldyi i 0- 
bywate l  miasta Poniewieża, ma honor uwiadomić 
Prześwietną Publiczność,  że się znayduje u mnie 
maszyna do dekatyzowania sukna, kazimierku,  czer- 
kasu, draps  de dames i innych materyi  wełnianych; 
tym sposobem nadaje się dla sukna lub materyi  
wełnianey nowa miękkość,  ulepsza się dobroć je
go, upiększa kolor, ochrania od pyłu,  nadaje glan* 
do ostatka nie ginący, i n iezos tawuje żadnego zna
ku załamania, życzący zatóm mieć dekatyzowana 
sukno lub inną materyą,  raczy się zgłosić do mnie, 
k tó rym za cenę porriierną poświęcę moje us ług i ,  
a nieszczędząo p r a c y ,  przekonam o doskonałości 
zaleconey machiny.  5828 roku gbra  i 3 dnia.

Ic ek  Ginesesowicz Bernatowski  kupiec 3 gildy*
W olno drukować Policmeyster Chrząstowslu-



DODATEK DO GAZETY KURYEKA LITEW SK IEG O  N. i 4 i .

W iln o  dnia  25  L is to p a d a  v. s. 1828 roku.

1 Od Li tewsko-Wileńskiego  Gubernialnego 
Rządu.  W  7.i ęty w W i leń sk iey  guberni i w Wi leń .  
Pcie za nieokazanie paszportu zbiegły włościanin 
Łukasz Iwanow  powiadający na examinie,  ze jest 
rodem z miasta S. Petersburga poddany Jenera ła  
Alexandza Pie trowicza Demidowa, od którego lat  
temu 16 uciekł,  dla nieprzedstawienia do potwier
dzenia tego i iaymuieyszych dowodow na mocy u-  
kazovv Rządzącego Senatu 29 augusta 1807 r .  )5 
oktobra 1817 i 51 lipca 1824, i Naywyżey potwier-  
dzoney 22 marca lego roku Opinii Itady P a ń 
stwa, rezolucyą tego .Rządu 3 j przeszłego augu
sta zapadłą,  uznany za włóczęgę i odesłany na mo- 
<ty zalecenia Pana  Zarządzającego Ministeryum 
W e w n ę t rz n y ch  Spraw  do Rygi  do aresztantskiey 
ro ty  (io robot w fortecy; oczem uwiadamiają się 
Właściciel albo gromada do którey ten włóczęga 
może należeć. P rzymio ty  jego: wzrostu 2 arsz. 
5 |  wiersz.,  twarzy wielkiey bladey, nosa mierne
go, oczu żółtokarych,  włosow na głowie i wąsach 
światłych,  brodę goli, z tyłu na szyi znak od w r z o 
du, religii  Greko-Rossyyskiey,  od urodzenia lat 3o.

Assesor Józef Szulc.
Sekre tarz Jamont.

P ow ylczyk W in ce n ty  Kwiatkowski .

1 Od Li tewsko Wileńskiego Gubernialnego 
Rządu. W z ię ty  w Wileńskiey  Gubernii ' '  w Sza- 
Welskin) povviecie za nieokazanie na piśmie świa
dectwa , zbiegły włościanin Siergiey Siemienowa 
syn Jef imow Synicyn,  powiadający na ex amin ie ,  

jest poddanyrn Tulskiey Guberni i ,  winiowego 
powiatu ze wsi Marszyna,  należącey do obywate l 
ki  Ma ryi  Alexandrowey L i c h a i e w'ey, gdzie w 0- 
stalniey rewizyi  zapisany, zkąd temu czwar ty tnie- 
Siąc, aby niebyt  wzięty w re kru ty  uciekł  ze dwo
r u  , dla nienrzedstawienia do potwierdzenia tego 
kaymnieyszyeh dowodow,na mocy ukazów Rządzą- 
,Cego Senatu 29 augusta 1807 r.  i 5 oktobra 1817 
1 3 i l ipca 1824, i Naywyżey potwierdzonego 22 
marca l e g o  r o k u  Opinii Rady Państwa,  rezolucyą 
tego Rządu 7 przeszłego septembra zapadłą , u- 
znany za w łóczęgę i odesłany na mocy zalecenia Pa 
na Zarządzającego Ministeryum Spraw, W e w n ę 
t rznych  do Rygi- do aresztantskiey roty do robot 
'v fortecy; o ozem uwiadamiają się właściciel albo 
gromada do którey ten włóczęga może należeć,Przy- 
niioty jego: wzros tu 3 arsz 5j wiersz., twarzy ma- 
łey pod ługowaley suchey,  na którey z l e w e y s t r o -  
11Y dw ie brodawki  , nosa miernego,  oczu błęk i t 
nych, włosow na głowie ciemnych,  wąsy i brodę 
gtdi, religii  Greko Rossyyskiey,  od urodzenia lat 3o.

Assesor Józef Szulc.
Sekre tarz Jamont.

Po w y tczy k  W in ce n ty  Kwia tkow sk i .

^  1 Od Li tewsko Wileńskiego Gubernialnego
■nządu. W z ię ty  w Wileńskiey Guberni i  w mieście 
'v i ln ie  za nieokazanie paszportu, niewiadomego 
,tf|nu  człowiek W in cen ty  Krzysztofa syn Iwanow- 
8ki , powiadający na examinie , iż się urodził  w 
bieście W i ln i e  na Popławskiey ulicy , we wła-  
Snym rodziców swoich domie, iż po śmierci rodzi- 

Żostawszy się w małoletności,  znaydowrał się 
Klasztorze Dzieciątka Jezus 5 l a t ,  naostatek 

z®J’niowałsię robotami u różnych obywate li  W i l e ń 
skich do czasu wzięcia jego pod straż; lecz po zro- 

innym przez mieską W i le ń sk ą  Policyą isku, gdy 
l*kowe jego powiadanie pokazało się fałszywem, 
'•a mocy ukazów Rządzącego Senatu 29 augusta 
i 07 r. i 5 oktobra 1817 i 3 l  JiPca iM aywy-
?ey po twierdzouey 22 marca tego roku Opinii 
j ' ady Państwa , rezolucyą tego Rządu i 5 przesz
ł o  ybra zapadłą,  uznany za w-łoczęgę i odesłany 
a mocy zalecenia Pana Zarządzającego Ministe-  

^yuin W e w n ę t r z n y c h  Spraw do Rygi  do aresztant- 
j ley rot.y do robot w fortecy; o czem uwiadamia
ją si? właściciel  albo gromada do którey ten wło- 

l ?ga może należeć. Przymioty  jego: wzros tu 2

arsz. 6 wiersz.,  twarzy małey,  nosa wielkiego,  0- 
czu żół tawych, włosow r a  głowie oiemnobląd, w ą 
sy i brodę goli, religii  Rzymsko-Katol ickiey ,  od 
urodzenia lat 26.

Assesor Jó-zef Szulc.
Sekretarz Jamont.

Pow ytczyk  W in ce n ty  K w ia tkow ski.

1 Od Li tewsko W ileńskiego Gubernialnego 
Rządu. Wzięta  \i  W i leńsk iey  guberni i  w mieście 
W i l n i e  za próżniackie życie dziewka Anna  Stan- 
kiew iczówna, powiadająca na examinie , naprzód 
że gdzie się urodziła,  jakiego stanu i do kogo na
leży nie wie, a potem że się urodziła w Grodzień-  
skiey gubernii,  Słonimskiego powiatu lecz w  ja
kiem mianowicie mieyscu takoż niewie; bo od m a
łoletności włóczyła się po różnych mieyscaeh, zay- 
inując się naprzód służbami, a potem nierządnem 
życiem ; na mocy 6go punktu  Naywyżey po- 
twierdzoney 22 marca tego roku Opinii  Rady  P ań
stwa, za rezolucyą Gubernialnego Rządu  28 prze
szłego czerwca nastałą, uznana za włóczęgę i 0- 
desłana do Tobolskiey Magis t ra tury o zsyłkowych 
dla osiedlenia w  Syberyi ,  o czem uwiadamiają się 
właściciel oney lub gromada do którey mogła na
leżeć. Przymioty  pomienioney Stankiewiczówny: 
wzrostu 2 arsz. 2 wiersz.,  twarzy okr^głey czy- 
sley b ia łey ,  nosa małego,  oczu k a r y c h ,  włosow 
na głowie ciemnobląd,  religii  Rzymsko-Katol ic
kiey ,  od urodzenia lat 20.

Assesor Józef  Szulc.
Sekre tarz Jamont.

P ow ytczyk W in cen ty  K w iatkow ski.

2 Od Litew sko-W ileńskiego  Gubernialnego 
Rządu. W z ię ty  w W ileń sk iey  gubernii w  K o
wieńskim Pc ie  za nieokazanie paszportu, zbiegły 
włościanin Iwan Alexiejevv R ybaków , odpowia
dający na examinie, iż jest poddanym W iteb sk iey  
gubernii Lucyńskiego P tu  ze wsi Cesceczka, na
leżący do obywatela W ald en a ,  gdzie i w rew i
zyi zapisany , zkąd lat temu 10 oddaliwszy się, 
przebyw ał w K owieńskim  P c ie  w majątku Z e i-  
mach obywatela Hrabiego Kossakowskiego, pod 
imieniem Iwana Terentjew a Gusiewa, do czasu 
wzięcia pod straż, dla nieprzedstawienia o sta
nie swoim naymnieyszych dowodow na mocy u -  
kazow Rządzącego Senatu 29 augusta 1807 r .  i 5 
oktobra 1817 i 5i lipca j324, i Naywyżey po- 
twierdzoney 22 marca lego ro k u  Opinii R ady 
P aństw a, rezo lucyą  tego Rządu lgo  przeszłego 
ybra zapadłą, uznany za włóczęgę i odesłany do 
Tobolsk iey  Magitratury o zsyłkowych, d la  o- 
siedlenia w S ybery i,  oczem uwiadomiają się w ła
ściciel albo gromada, do którey ten włóczęga na
leży. Przym ioty  jego: wzrostu 2 arsz. 4 * w iersz.,  
twarzy podługowatey starey, nosa podługowate- 
go w p raw ą stronę skrzywionego, oczu b łęk i t 
nych, włosow na głowie światłoLląd, na wąsach 
światłych , brodę goli , wyznania staroobradz- 
kiego, od urodzenia la t  4 5 .

Assesor Jó ze f  Szulc.
Sekretarz  Jamont.

Powytczyk W i n c e n ty  Kwiatkowski .

2 Od L itew sko-W ileńsk iego  G ubernialnego 
Rządu. W 'zię ty  w W ile ń s k ie y  gubernii  w B ra-  
sławskim P c ie  za nieokazanie paszportu, niewia
domego stanu człow iek Afanasiy Romanow K o -  
złow, powiadający na examinie, że od m a ły ch  
lat do czasu teraźnieyszego p rzebyw ał w ln fŁ jn -  
tskiey gubernii w powiatowera mieście B y rlan aeh ,



y f  o d l e g ł o ś c i  o d  miasta R y g i  »a 2 5 wiors t  u  0 -  
b y w a t e l a  Tr of i ma  S ie le zn ie w a ,  na lepy  zaś do o -  
b y w a t e l a  Sz p ak o w ic za  żyjąc ego  w m ie śc ie  W i l 
n ie ,  l e c z  po u cz yn io n y m  isku pr ze z  W i l e ń s k ą  
roieską P o l i c y ą ,  g d y  t a k o w e  p ow ia da n ie  tego K o 
z ł o w a  okazało s ię  f a ł s z y w e m ,  na m o c y  u ka z ów  
R z ą d z ą c e g o  Senatu 29  augusta 1 8 0 7  r.  i 5 o k ł o -  
Łra j -8 17  i 5 1 l i p c a  18 .2 4 , i N a y w y ż e y  p o l w i e r -  
d z o n e y  22 marca  teg o ż  r o k u  Opin i i  Hady  P a ń 
s twa,  r e z o l u c y ą  tego R zą d u  6 l ip ca  tego 1 8 2 $  r.  
zapadłą ,  uznany  za w ł ó c z ę g ę  i od es ła n y  na m o 
c y  za l ec en ia  P .  Zarządzającego  Mini s teryuin W e 
w n ę t r z n y c h  S p r aw  do R y g i  do aresztantskiey r o 
t y  do  robot  w  f o r t e c y  ; o c z e m  uwiadamiają s ię  
w ł a ś c i c i e l  albo gromada do k t ó r e y  ten w ł ó c z ę 
ga  mo że  n a le ż e ć .  P r z y m i o t y  jego: wzrostu  2 arsz.  
5 wiersz.-,  tw a rz y  ok r ą g łe y ,  p e ł n e y ,  nosa m i e r 
n e g o  , oczu  świat ło- szarych  , w ł o s o w  na g ł o w i e  
c i e m n o b l ą d ,  w ą s y  i  broda jes zcze  n i e z a r o s ł y , na 
l e w e y  nodze  z w ie r z c h u  s topy  znak od u d e rz e 
n ia  k o n i a ,  od urodzenia lat  2 5 , re l ig i i  G r e k o -  
ro s s y y s k i e y .

Asse sor  J ó z e f  Szu lc.
Se k re ta r z  Jainont.

P o w y t c z y k  W i n c e n t y  K w ia t ko w sk i .

3 Od L i t e w s k o - W i l e ń s k i e g o  Gube rni a ln ego  
R ząd u.  W  c ię ty  w  W i l e ń s k i e y  gu be rn i i  w  U p i c -  
k im  P c i e  za n ieokazanie paszportu,  n ie w ia d o m e
go  stanu c z ł o w i e k  J ó z e f  P io t ra  syn  J a n k o w s k i ,  
p o wi ad aj ący  na exam in ie ,  iż gdz ie  się ro dz i ł  i do 
k o g o  n a l eż y  n i e w i e ,  ponie wa ż  od samych m a ły c h  
l at  i  rodz icami  s w o im i ,  a po i ch śm ie r c i ,  z d r u 
g imi  ubo g im i  ch o d z i ł  po  żebranin ie ,  naostatek  
ods taw sz y  od nich  c h c i a ł  dostać gdzie  in iey sc e ,  
l e c z  że n iemia ł  żadnych d o w o d o w ,  od n ikogo n ie
b y t  przy ję ty ,  zatem w z ię t y  pod straż; na m o c y  u -  
k a z o w  R z ą d z ą c e g o  Senatu 29  augusta 18 0 7  r. t 5 
oktob ra  1 8 1 7  i 3 i l ipca  1 8 2 4 ,  i N a y w y ż e y  po-  
t w i e r d z o n e y  22 marca tego  ro k u  Opini i  Rady  
P a ń s tw a ,  re zo lu c yą  tego Rząd u 9 p rze sz łeg o  au
gusta zapadłą,  uznany za w ł ó c z ę g ę  i od es łany  na 
m o c y  za l ece n i a  Pana Zarządzającego MInis teryum  
W e w n ę t r z n y c h  Spra w do R y g i  do ar«sztantskiey  
r o t y  do robot  w  fortecy;  o cz em  uwiadamiają się  
w ł a ś c i c i e l  albo gromada do k t ó r e y  ten w ł ó c z ę 
ga może n a l e ż e ć .  P r z y m i o ty  jego: wzrostu 2 arsz.  
5 J w iers* .  , t w a r zy  m.nłey ospowatey ,  ze  pstroci -  
zną,  na łb ie  znak od  u de rze n i a  kamieniem,  
nosa małeg o  , oczu  c i em no- sz ary ch ,  w ło s o w  na 
g ł o w i e  c i em n o b lą d ,  w ą sy  i brod ę  gol i;  rel ig i i  
R z y m s k o - K a t o l i c k i e y ,  od urodzenia  22 lata.

A sse sor  J ó z e f  Szu lc .
Sekreta rz  Jamont.

P o w y t c z y k  W i n c e n t y  K w ia t k o w sk i .

9 Od L i t e w s k o - W i l e ń s k i e g o  G u b e rn ia ln eg o  
R z ą d u .  W z i ę t y  w  W i l e ń s k i e y  guberni i  w  Osz -  
miańskim P c i e  za nieokazanie  paszportu,  b e z d o -  
w o d n y  c z ł o w i e k  M i c h a ł  Józe fa  syn  W i e r z b i c k i ,  
p o w i a d a j ą c y  na e x a m in ie ,  iż p och odz i  ze sz lac h
t y ,  r o d z i ł  s ię  w W i l e ń s k i m  P c i e  tur g ie l s k i e y  
paraf i i ,  w e  w ła sn ym  oyca  f o l w a r k u  P o m e r e c z u  
i  c h r z c z o n y  vy turg ie l sk im k oś c ie l e ,  potem o y -  
e i e e  j ego  p rze da w sz y  ten  f  lw a r k  s z l a c h c i c o 
w i ,  k tó re go  nazwiska  niepamięta ,  oddał  do klasz
to ru  Dziecią tka  J e z u s  w  m ieś c i e  W i l n i e ,  a sam  
za y m o w a ł  s ię  różne ini  robotami ,  po ś m ie r c i  zaś 
o y c a ,  powiada jący  od da l i ws zy  s ię  z klasztoru,  
w ł ó c z y ^  się  po r ó ż u y e b  m i e y s c a c h ,  z a y m o Wał 6ię

służbą,  do czasu w z i ę c i u  jego pod straż; po zro
b io ny m  przez Oszmiańki  i W i l e ń s k i  Niższe  Ziem-  
Sądy  isku,  gdy  Jakowe p o w i a d a n i e - tego W ie rz 
b ic k ie g o  okaza ło  s ię  fa ł sz y w y m ;  na m o cy  uka-  
zovv R z ą d z ą c e g o  Senatu  29  augusta 1 8 0 7  r. i 5 
oktobra  1 8 1 7  i  3 l  l ip c a  1 8 2 4  i - Na ywy Że y  po-  
t w i e r d z o n e y  22  marca tego ro k u  Opin i i  Rady  
P ań st w a  , re zo lu c y ą  tego R ząd u 2 8  przeszłego  
c z e r w c a  zapadłą,  uznany za w ł ó c z ę g ę  i odesła-  
ry  na m o c y  za l ecen ia  Pana Zarządzającego  Mi
n i s teryum W e w n ę t r z n y c h  S p r a w  do R y g i  do a- 
nesz tautsk iey  ro ty  do ro b ot  w  fortecy;  ocz em  
uwiadamiają s ię  w ł a ś c i c i e l  albo  gromada do któ 
r e y  ten  w ł ó c z ę g a  może na leżeć .  P r z y m i o t y  je
go : wzrostu 2 arsz.  8 w i e r s z . ,  twarzy małopo-  
d ł u g o w a t e y ,  nosa m ie r ne g o ,  oczu c iemnosin ich,  
w ł o s o w  na g ł o w i e  c i e m no b lą d ,  na wąsach  w y 
siadają c i e m n e  , broda  nie zarosła ,  od nrodzenia  
lat  2 5 , re l ig i i  R z y m s k o - K a t o l i c k i e y .

Asseso r  J ó z e f  Szu lc.
S ek ret ar z  Jamont .

P o w y t c z y k  W i n c e n t y  K w ia t k o w sk i .
>

2 Od L i t e w s k o - W i l e ń s k i e g o  Gubernia lnego  
Rzą d u  Czasowey  E x u e d y c y i  ogłasza się, iż dla 
niezwrócenia  pożyczonego  w W i l e ń s k i e y  M s gi -  
stra turze P o w s z e c h n e y  Óp iek i  kapi tału  przez Sę-  
dziego łu teyszego  Ziem.  Sądu Stanis ław* D r z e w i c 
k iego  na e w i k c y ą  5 o włośc iańsk ich  p ł  i i n ę /k .:eV  
dusz majątku jego Ciechanów iszek,  położonego 'v 
W i l e ń s k i m  p o w i e c i e ,  oddano przez tę Magistra-  
turę ten majątek na publ iczną przed aż w e  czte
ry miesiące od (lnia późnie j szego  wydr uk ow ania  
w gazetach obu stol ic  ogłoszenia,  do czego  osobo® 
naznaczone będą uprzednie  t er mi ny .  Na skutek  
czeg o  życzący ku p ić  majątek Ciechanów iszki o- 
hy watela D r z e w ic k ie g o  uwiadamiają się o w y ż e /  
pomienionć in pos tanowien iu  Wiień. -ki ł -y  Mapistra-  
tury P o w s z e c h u e y  Opieki .  U n i a  17 l i s t o p a d a  1 8 2 8 1 - .

Snwie tn ik  O. Anderson.
Sekretarz S ok oło w sk i .

Naczeln ik  Stoln K o n a r z e w sk i .

5 W i t e b s k a  Magistratura P o w s z e ę l i n e y  l i 
pie k i  n in ie y sz em  ogłasza,  iż w n ie y  za oniinio-  
ny  w  termin ie  d ług  p rz e da w a ć  się będz ie  z p u 
b l i cz ne g o  przez au kcyą  targu m uro wa ny  dom * 
ziemią R a d c y  K o l l e g i a l n e g o  K o s s o w i c z a  , po ło
ż o n y  w  m. W i t e b s k u ;  do cze g o  t e r m in y  do tar
g ó w  naznaczono 1 8 2 9  ro k u  lu tego  26 ,  2 8  i marca 2>

1 Rnchlra lter  Tar anc zu k .

5 W i t e b s k a  Magislratura P o w s z e c h n e y  O p ie '  
ki  n in i eys ze m  ogłasza,  iż w  n iey  za omin iony  łV 
t erńi inie d ług  prz e da w ać  się będz ie  z publ i cznego  
prz e z  a u k c y ą  targu muro wan y  d w u p i ę t r o w y  don* 
z ziemią,,  W i t e b s k i e g o  ob yw at e l a  Afro ima Rysz-  
k i e w i c z a ,  p o ło żon y  w m. W i t e b s k o ;  do cz eg o  
t ermin y  do targów naznaczono  1 8 2 9  roku  lu te 
go  2 6 ,  28  i marca 2.  J3uchha l ter  l a t a n c z u k .

3 W i t e b s k a  Magistratura P o w s z e c h n e y  Opie
k i  n in ie ysz em  ogłasza,  iź vv n ie y  za omin i ony  
t ermin ie  d łu g  p rz e da w ać  się b ęd z ie  z pub l i c zne 
go  przez  aukcyą targu m u r o w a n y  d w u p i ą t r o w /  
dom z z i emią,  W i t e b s k i e g o  ob y w a t e l a  Mowszy  
W e n c a ,  p o ło ż o n y  w  111. W i t e b s k u ;  do  c z e g o  ter
m in y  do targów naznaczono  1 8 2 9  r °k u  luteg® 
3 6 ,  3 8  i  marca 3 . R u c h h a l t er  Taranczuk .

3 W i t e b s k a  Magistratura P o w s z e c h n e y  Opie" 
ki n in i eys ze m  ogłasza,  iż w  n i e y  za om in i ony  *  

t er min ie  d łu g  przodawać  s ię  b ęd z i e  z pub l i c zn e-



go prze?, au-kr.yą targu d rewniany tia murowanym 
fundamencie dom z ziemią, "Witebskiego obywa
tela Josiela Stfałyty, położony w ni. Wit ebsku ;  do 
czeg o ' t er miny  do targów naznaczono 1829 roku 
lutego 36, 281" marca 3. Buchha l t er  Taranczuk.

1 • ■
5 Witebska Magist ratura Powszecbuey Opie

ki ninieyszem ogłasza, i/, w niev za ominiony w 
terminie dług prze dawać się będzie z publ iczne
go przez aukeyą targu nieruchomy majątek W i 
tebskiego powiatu obywate la Fel ixa  Ghrystofo- 
rowicza Ciechanowieckiego,  we wsiach: Choteni- 
kach r 5 , Wys taw kach i 4 , Summach 8 i Zahar-  
niwie 6, w ogóle 45 dusz płci  męzkiey , z zie
mią do nich należącą  i wszelkiem zabudowaniem. 
O terminach do targów ogłoszono będzie osobno.

Buchhal t er  Taranczuk.

2. N I K O Ł A Y  I I M P E R A T O R  S am o w ła -  
dnący Całą  Rossy,ą e tc .  etc.  etc.

Urodzonym dcb i to rom massy zeszłego J ó 
zefa K o r b u t b a  b- Marsza łka  ptu Nowogr.  i K a 
w a le r a  , jako to: L u d w i k o w i  R ad z iw i ł ło w i  O r 
d y n a t o w i  Klock iem u,  o summę zas ta wn ą w i lo 
ści czer.  zł. 10,000 r:a Krasnym sta wie i Ceprze,
160.000 górą  zł. obligami,  rewersami ,  i r a ch u n 
kami  ubezpieczone,  S tan is ławowi  G r a f f o w iJ u -  
dyckieuiu o k a p i t a ł  w yro ka m i  Ziem. Miń.  i 
Depar t . ,  z r tk ognoskow any ,  a z procentami  do
160.000 zł. wynoszaev , Adamow i  Graffowi  
Gi in therowi  li. Frez .  Miń.  Gł. Sąd u  1 Dep.  i 
K a w .  o summę k a p i t a lną  rui), sr. 2,000 z pro
ce n ta m i  , z tes t amentu  zeszłcy jego matki  n a 
l e ż n ą ,  z W  o i o d k o w i c z ó w Ob ucho wi -
cz o w ey  Sędz in ie  Mozyrskiey,  1 sukcessorom ze
szli |’,o J a n a  W o ł o d k o w i c z a  Jenera ła  woysk frau. ,  
o summę kap i t a ln ą  czer .  zł. 700 z procentami  
zalegająeeini,  Ga sprowi  Iwaszkiewiczowi  K a p i t a 
no w i  woysk Pol. ,  o summę czer.  zł. 4 oo i t ub. 
Sr. 100 z zaległym procen tem,  Karol in ie  b. G ó r 
s k i e j ,  a dopiero  Grądzkiey,  Komissyoniehowcy 
0 summę k ap i t a lną  czer. zł. 4 oo i zaległe p r o 
centa ,  sukeessorowi  Marcina  Cholewińskiego o 
kap i t a ł  zł. 1584 i zaległo p rocenta ,  Gus taw ow i  
lg ie lsa t romowi  Jen e ra ł -M a jo r o w i  woysk Ross.
0 sum mę kapi ta lną  rub.  sr. 5 o o ,  Ignacemu 
D ra ży to w sk ieu m  Pófk.  o summę ka p i t a ln ą  zł.  
0,000 z p rocen tami ,  K ons tan tem u  M ichał owsk ie
mu o zł. 4 c 5 z procentami ,  Andrzejowi  i Zofii 
K  u 7, a nr, ws ki m, lub  ich sukcessorom o czer.  zł.
1 °[) z p ro c en tam i ,  Antoniemu Nowosie lskiemu

K. o czer.  zł. 160 z procentem,  Franciszko-- 
"'1 L a t k o w s k i e m u  o czer.  zł. 5 oo z procen tem,  
Biot rowi  Klec zkow sk iem u  o czer.  zł. 00 0  z p ro
cen tem,  Igna cemu K o r b u tb o w i  Porucz .  woysk 
Pol.  o zł. 5,000 z procentami  , Me je ro wi  Kap.  
o czer.  zł.  120 z proecn. ,  Hemplowi  Sowiet ,  o 
c».er. zł. 100 z procentami  , B en ed y k to w i  P a 
włow sk iem u  A d w o k a t o w i  subsel iow Grodzi  ń.  
Przywłaszczającemu fundusz po zeszłym J e n e 
ra le  V'Volndkowiczu, tudzież dalszvm debi t ,  o- 
l iowiązany01 do usatys łakeyonowania  swych o- 
bl:go\v,  i n sc r i pcyow  i różnego g a tu n k u  opisow,  
zawinienie do funduszu  zeszłego Józefa K o r b u t b a  
Wykazujących; udzie ln ie  zaś wierzycielom,  tegoż 
Zeszłego M arsza łka  K o r h u t h a  , J a n o w i  L a p i n -  
k iew iczow i  Radcy  D w o r u ,  Teressie Cinifichow- 
#kiey z Ża wiszow Mogi lnickiey,  Mac ie
jowi Z w ie r aw ieżo w i ,  A n toniem u M ack ie w iczo 
wi  Sędz,  G ra n .  Nowogr . ,  Franciszce  z W o ł o d -

kowiozow S t r a w i n s k i c v , S t a r e * . f c ą d .  Słouznt,, 
J anow i  P a w ło w s k iem u ,  J a k u b o w i  N iezaby tow - 
skiemu P ó łk .  woysk Pol . ,  J a n o w i  B o h d an o w i 
czowi  Sędz.  Grodz.  N ow ogr . ,  J a n o w i  Bukrabie ,  
An toniemu Pet ry ko wskier nu A d w .  W i leń .  
M ajew sk ie j  Rotin.,  Samuelowi  Anisze wskieipu 
Sędz.  Gran.  Słuck.,  Mare ianie  W ołcz ec k ie y ,  J ó 
zefowi i jego braciom B u łhako m ,  W i n c e n t e m u  
Beresniewiczowi ,  B ara now sk im,  Bognmil le Ba-  
ranowiczowey seeundo veto Rotm.  Piaseckiey,  
Tul iai iowskiey de dorno Owsiancy b. P .  Jó l ia ł -  
kowskim Rotm. ,  W i c e n t e m u  Magriuszewskiemu 
Sędz Gran.  Nowogr . ,  Dobroczynności  Nowogr . ,  
Elżbiecie  B e r t h o l e t ,  Tadeuszowi  Haciskiemu,  
An toniemu Lisowskiemu D ep u ta tp w i ,  W a l e r y a -  
uowi  Gadaczewskie inu Sędz.  Gra n .  N ow o g r .  
za przel ew em S tar .  Abela ,  t r a d y c y j n e m u  Mtści  
Horodzieja póssesorowi,  X X .  B e rn a rd y n o m  N ie -  
świzkim, P r o  wineyało wi X X .  Ba/.ylianow, dzia
łającemu w iutcressach ich k lasz torów , tudzież  
sukcessorom zeszłego Marsz.  K o r b n t h a  jako to:  
Micha łowi  K o r b u tb o w i  Podkoin.  N ow ogr .  d z i e r 
żącemu wydzie lony od oyca mają tek  Dom asze -  
wicze zowiący się, a Zofii  z Slizniow K o rb u tho -  
wey żonie Michała K o rh u tha ,  uściełającey do 
tegoż mają tku za zapisami  meżowskiemi ,pre tend 
so rs two  b ra tu  i b ra to w ey ,  Maryi  z K o r b u t h o w  
Butk iew iczow ey  K a p .  woysk Ros.,  Zofii z K o r -  
b n lh o w  Rewieńskie.y , ■ / d o k ład em  jey męża, i 
Józefie z K o rb u t h o w  W oy n i ło w icz o w ey  P o d k .  
Nowogr . ,  Dom in ikowi  K o rb u t b o w i  pe łn o le tn ie 
mu, a Adamow i  i Karol in ie  n ieletn im braciom 
i siostrom Korbuthoro ,  tudzież ich op ieku no m,  
J a n o w i  W o y n i ło w icz o w i  Podkom.  Sine . ,  A d a 
mowi Grafowi  Gi in therowi  1). P r e z y d e n to w i ,  L 
Janow i  S b źn io w i  Chor.  Nowogr .  do u s p r a w i e 
dl iwienia sched i posagow,  przez oyca dla u ich  
w yznacz onych ,  tudzież dalszym k redy to ro tn  i 
p re te nsomm  zeszłego Marsz .  K o rb u tb a ,  poze w 
przed Sąd Gł. Miński 2go Depar t . ,  z p o w ó d z t w a  
Ur.  Kornel iusza  K o rh u th a  Glior. ptu Sluc . ,  mie
niąc i odwołując  się do oświadczenia przez  żałgo 
w r o k u  tera źn ie jszym m arca  16 dnia  przed A k 
tami  Nowogr .  zapisanego i dalszych d o w o d o w  
w czasie sp ra w y  złożyć się mających,  szczegól
nie zaś oto : zeszły Józef K o rb u tb  Marszałek.  
Now ogr .  oyciec załgo dziedzicząc majątki  z iemne 
R u d a w k ę  i Użankę n a tu ry  d ó b r  Pbjezuickich,  
a Horodziey i Domaszewicźe  w pcie No-w/ągr.y 
F o lw a r k  Otmyt, w pcie M iń sk im ,  i F u to r o w  w  
pcie Ihumeń.  położone,  dziedziczne,  tudzież m a 
jąc w  ak tualne y  z a s t a w n e j  posscsvi d w a  fol 
warki ,  jako to: C ep ra  i K ra s n y s ta w  za summę 
czer.  zł. 10,000 w pcie Słuckim położone;  b ę 
dąc  właścic ielem kap i t a ł ów,  szezegółowic p i e r - ,  
w iey  opisanych,  uw aża ł  aż nad to  dos ta tcezue-  
mi też kapi ta ły ,  nie ty lko  do zaspokojenia o n e -  
row,  ale n a d t o ,  do  wypasażenia c ó r e k , i  do  11- 
dzie lenia  części tychże kapi tałów'  synom, i d la  
tego pod swym życiem majętność Domasze wicze 
przez formalną  t r a n z a k c y ą , us tąpi ł  na schedę 
obżał.  M ichałowi  K o r b u tb o w i  swem u synowi  
a b ra tu  żałgo drugi  majątek  Ostrowczyce małe ,  
zas tawny w summie zł. 60,000 przeznaczył  obżał -  
nęy Bulkiewiezowey,  czując się zaś zbl iżonym do 
ukończenia dui życia na  ostatcczney tes tamen
tów ey dyspozycyi  w r. 1826 apryla,  20 zdziała-  
ney,  i do  a k t  Now ogr .  tegoż roku.  8 b r a i 5 d. 
wn ies ionej  , oznaczył  dla synów starszych , w  
dobrach  leżących s c h e d y ,  a d l a  nayni łódszego,
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o,ooo, i d l a  cór ek  dwóc h  w panieńskim s t a 
n i e  pozosta łych po zł. 60 ,000,  obligując n a z n a 
czonych przez siebie op iekunó w,  aby funduszem 
snmowtiym,  po odzyskaniu  cnego od debi torow,  
on e ra  ułatwionesni  zos ta ły ,  i wydz ia ł  dla syna 
A d am a ,  o r a /  posagi d la  córek,  Zofli i  i Ka ro l i 
ny  były zaspokojone.  Po zeyściu oyca żałgo w y 
znaczeni  op i ekuno wie ,  rozporządzenie tes ta tora  
uskutecznić  żądając upełnomocni l i  żałgo do dzia
łania  w ogólnych iuteressacb;  jakoż 011 nieszczę- 
dzi ł  t r u d ó w ,  starań,  i kosztu,  n a w e t  z ru ina  w ł a 
snego funduszu,  aby zadosyć uczynić woli oyca 
n a  tes tam enc ie  skreśloney,  lecz gdy debi to rowie  
nbżałui w  opłacie kap i t a łów,  nczynili  zamit rę- 
żenie , i n t ra ty  zaś z dóbr  leżących , z powodu  
powszechney,  na grosz gotowy  karys ty i  niewy* 
s tarczyły  na  zadowolenie  k r e d y to r o w ,k t ó r z y  k a 
p i t a ł ów  pozyskać postanowiwszy,  napoczęl i  p rz e 
p ro w a d za ć  ko nw ikey e ,  aby za p rzew od ni c t wem  
onych,  zaymować mogli ziemne majątki ;  przez 
sposób ja kow y  gdy zmienił  się stan iu teresow,  bo 
przez  napoczęte  processa zmnażać się zaczęła 
massa oue ro w  w samych w y d a tk a ch ,  a ex e k u -  
cya  d e k r e t ó w  zagrażała odjęciem m aj ą t ku  z iem
nego na zysk niek tó rych tylko wierzycieli ,  przez 
co pozostałby w niemożności żałcy działać o po
zyskanie  summowuych  funduszów,  k tó re  s t a n o 
wi ły  szczególny objekt  do zaspojenia one row,  
to  więc wskazało  potrzebę", jednoczasowey , ze 
wszystkiemi pre tensorami ,  do massy funduszów 
oyca żał.  i z debi torami  teyże massy rozprawy,  
ab y  wierzycie le  po winną satysfakcyą odzierżeli ,  
a deb i to ro w ie  doiśeili  res ty tucyą;  na przedmiot  
jakowy zapisanem zostało przez  żał.  w ak tac h 
Ziem. Nowogr .  d a t ą  wyżey nadmienione , o- 
świadczenie  , k iedy wszakże niektórzy z obzał. 
wie rzyc ie l i  na tym  z konieczności wywiązującym 
się usa tysfakeyonowaniu ,za przestać nieżycząc,  do
b r a  z iemne za p rz ep ro wadzonem i  konwikeyami  
zajęli,  a i un i  jako.to: Magnuszewscy,Tuhanowska,  
B u łh a k o w ie ,  ró w n ą ż  koleją kw ie tow ać  swe na- 
leżuoście oświadczyl i  się, dalsi  zaś p re te uso ro -  
w i e  zapre tendo w al i  uskutecznienia exdywizy i ,  
p rzez  wyniasiorio zapozwy;  za łcy  przeto,  tak na 
ce l  usatysFakcyonowania  wierzycieli ,  jako też do 
ukończenia ,  z rodzei istwem mają tku  tyczących się 
s to su n k ó w ,m a ją c  wskazane w tes t amentowcy dv- 
spozycyi  swego  oyca p r a w i d ł a ,  i fundusze,  tych 
że  oraz  funduszów oświadczywszy wieczystą 
ex d y w iz y a ,  gdy dostrzega,  źe obżałni  bracia  ży
czycie się udal ić  od jednoczasowey,  ze wszystkie-  
mi  pr e te nsor am i  rozprawy ,  k tó ra  nas tępować p o 
w i n n a  , d l a  koniecznego wierzycie l i  zaspokoje
nia , sam zaś ze schedy własney , i ze schedy 
n ie l e tn i em u b ra tu  A dam ow i  oznaczoney o d 
powiadać  , przez wzgląd na p r a w o  i słuszność 
m e  widzi  się obowiązanym,  d la  tego uw aży ł  za 
n iezbędn ą konieczność dopomnieniasię  remissy na  
Sąd E x d y  wizotski ,  a jako większość dób r  dzie
dzicznych zeszłego Marsz.  K o rb u th a  w Mińskiey 
Gub. ,  w pt aeh  Miń.  i Ihum.  ma położenie,  i w  
teyże  Gabern i i  w S łuckim leżą zas tawne do bra  
C e p ra  i Krasnystaw,  w  Grodzień.  zaś Guberui i  
sam  tylko fo lw a rk  Horodziey,  jest sy tuow anym,  
bo Mttśc i  Domaszewicz  obżałriy Michał  K o r -  
b a t h  mianuje siebie ak to re m ,  a dobra  R u d a w 
k a , Huzanka  , jako Pojeznickie niemogą bydź 
ob iek tem  na od pow ied ź wierzycie lom,  d l a  tego

u u u i  U ł »  U o l l '

i k i lku  p tach,  zgodnie z przepisem p r a w a  pozy
w a  obżał- przez  Sąd Gł. Miński  zakładając 
prośby,  po za tw ie rd ze n iu  wszystkich do wodo w 
i o d w o d o w ,  rzecz żał.  zjaśniających, o uwolnie
nie od pos zu k iw ań  k re d y to r sk ic h  schedy żał* 
przez  oyca n a z n a c z o n e y , a  o ude te rm in ow an ie  
exdywizyi,  na  same ty lko  sum m ow ne  fundusze, 
jako l iczbę o ne row  przewyższające,  gdy zaś S ą '  
dowi  nie Lędzie się zd aw ać  , zadosyć uczynię 
t ey  prożbie , w ówczas  nie ty lko  schedę żał* 
przynależną,  ale i wszystkie inne braciom i sio
s t rom żał. powydz ie lane  na przedm io t  zadow ol -  
nienia k r e d y to r o w  wskazać ,  de te rm inując  w ie 
czystą onych exdy^wizyą, u rzędn ików  dla z ł o 
żenia exdyw izor .  S ą d u  d w ó c h  z Gub.  Mińskiey 
naznaczyć,  o wydelegowanie  zaś t rzeciego z Gub. 
Grodzień. ,  uczynić rozporządzenie ,  i tymże U-  
rzędnikom,  p r a w e m  naznaczone sal»rye za o d 
bycie ak t u  exdywizyi  ubezpieczyć;  wyznaczone
mu exdywizor .  Sąd.  nadać  wła dzę ,  aby z e b r a w 
szy się do któregobądź fundum  dób r  dziedzicz- 
nych pi erw o  wymienionych,  po uła tw ien iu  w 
pierwszym terminie  inwen tacyi  funduszów po 
zeszłym Korb u tc ie  Marsz,  pozostałych,  k tó re  na  
Satysfakcyą wierzycie lom przeznaczone bydź mo
gą , i po ud e te rm iu o w an iu  komportacyi  , oraz 
wymiaru  dóbr ,  jak równie  po ud et e rm iu ow an iu  
pot rzebnego żałemu sumptu ,  rychły t ermin  dla  
ukończenia  dzieła exdywizy i  pr zeznaczy ł ,  za 
p o w tó rn y m  zaś do tegoż fu nd um  zjazdem, aby 
skom ple towaw szy  ogólne ziemne i sum m ow ne  
fund usze zrekogn os kow ał  na debitorach,  podług 
przynieść się mających l ikw idacyow  należnoście,  
i z tych oznaczył  dla wierzyciel i  schedy, a na 
p rz y p ad ek  niezadowolenia  wierzycie l i  summo- 
wuym,  zrekognoskować się ua deb i to iach  m a 
jącym fnriduszem, o przy poi uczenie t rm u z  L-x- 
dy w izerskiemu S ą d o w i , aby zaopiniowawszy 
j.tkie mianowicie dobra  bydź powinn y objektein 
na odp ow iedź dla  wie-. zycieli z tychże  dó b r  każ
demu, za zapisami ty lko p ra w nem i ,  ani  żadney 
objekcyi  podług us taw k ra jo w y ch  podlegać nie- 
mogącemi,  wskazał  przez wieczyste lokaty s a 
tysfakcyą,  ze skutku  czego, jeśliby k tó ra  bądź 
scheda dla synó w zeszłego Marsza łka  K o r b u th a  
oznaczona,  podlegała uszczupleniu ,  w takim r a 
zie, aby za p rz ew o d n ic tw e m  tes tamen tu  tegoż 
zeszłego Marszałka ,  uczynił  Sąd E x dyw izo r sk i  
rozporządzenie ,  d l a  w y r ó w n a n i a  sched między 
tymże Rodz eńs tw e m,  o zas trzeżenie ża łu jącemu 
wolności  przypozwania  do E x d y  wizorskiego S ą 
du,  osob, odpow iada ć  do  massy k re dalney  obo
wiązanych; z wolnością pop ra wienia  się na tey 
żałobie,  lub  iriney wyniesienia.

W o l n o  d r u k o w a ć .  W i ln o  d. 29 paździer.  
1828 r .  A P ow s tańsk i  P r .  K om.  Cen* Wi ler i .  
R a d c a  Kol .  i K a w a l e r .

2 Nizey podpisany,  przybyły  do miasta tu* 
teyszego Artys ta sztuk pięknych,  ma zaszczyt za
wiadomić Prześwietną Publiczność: iż z pochwa
łą w stolicach Im pery i  Francyi ,  Niemiec i W ł o c h  
okazywane P A N O R A M A  P A R Y Ż A  w tem mie
ście wystawione będz ie ; polecając się wysokim 
względem,  pochlebia sobie,  iż Szanowna Pub l i 
czność,  łaskawą swą bytnością Panorama to zasz
czycić raczy.

W .  Parton.
VVolno drukow ać  Pol icmeyster Ghrząstowski*


